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Pracownicy. pocztowi 
W dniu 

wyborów 
w NRD GŁOS ROBOTNICZY 

Premier Nehru 
przybył 

do Peliinu 
z radoś~ią witają 
zarządzenie 

. . 
ORGAN ~ l Kl POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNlCZEl 

Ńlt 2.łt (5,9,l ROK X tODZ, SltODA, • PAZDZllllN'IKA 19'4 ROKU CENA 15 Git 

o podniesieniu płac Narada oszczędnościowa przemysłu bawełnianego ,, 
Premier Indii Nehru przybył 

na zaproszenie rządu Chiń„ 
skiej Republiki Ludowej do 
Pekinu. Premierowi Nehru t.:>< 
warzyszy jego córka oraz s~ 
kretarz generalny Hinduskiego 
Ministerstwa Spraw Zagra„ 
nicznych Pillai. 

W dniu wezon,fszym w łwłełllcy Woje­
wódzkiego Zarządu t.P,CZności w Łodzi od­
była się n11orada. przedstawicieli powiato­
-.vych zarzl\(l.ów łączności, na której omó­
wiono nową regulację płac pracowników 
ruch~ Pocztowo - telekomunikacyjnego i 
listonoszy wiejskich. 

WZMoc· WALKĘ 
lepsze wyko • 

Na lotnisku w Pekinie pr94 
miera Nehru powitał premte"t 
Rady Państwowej i mi.n.i.ster 
Spraw Zagranicznych Chiń. 
8kiej Republiki Ludowej Czci.I 
En-lai w otoczeniu przedsta• 
wicieli rządu, Komunistycznej 
Partii, Chińskiej ~rmi~ Ludo­
wo-Wyzwoleńczej, Chińskiego 
Komitetu Obrońców Pokoju, 
crganizacji politycznych i spo„ 
lecznych. Premiera Nehru wi· 
tali także przedstawiciele dy„ 
plomatyczni państw obozu po„ 
koju z ambasadorem ZSRR w 
Pekinie P, F, Judinem na 
czele. 

W naradzie wzięli udział przedstawicie­
le KW i KL PZPR, Ministerstwa P<><:zt i 
Telegrafów i Wojewódzkiego Zarządu 
Łącmości. Zarządzenie Ministra z drua 
l października br. w sprawie wynagro­
dzeń pracowników pocztowych szczegó­
lcwo omówił dyrektor Hunkiel. 

o 
rezerw 

rzystanie 
•.••.• .. „ •.• „ .•.• :.;.i 

Nowa regulacJa plao przewiduje wzros& 
lre'dnich zarobków pracowników poczto­
wYCh o około 9 pr9c„ zaś 11.ttonoszy wlej-
1kłch o 14,7 proc. Wprowadzone zostają 
także nowe regulaminy premiowania. 
,Wpłynie to w znacznej mierze na uspraw­
nienie pracy poszczególnych placówek 
pocztowych. Ponadto listonosze wiej~cy 
będą otrzymywali dodatkowe wynagro­
dzenie za sprawne kolportowanie czaso­
pism i właściwą obsługę rejonu. Wprowa-1 
dzony został także nowy regulamin do­
datkowego wynagradzania telefonistek z 
central o ręc:z.nej obsłudze. 

Zarządzenie o nowej regu­

Ja.ko j • den z pierwszych w Berlinie glosowal o 
godzini e 8 rano prezydent NRD-Wi!helm Piecie. 
NA ZDJĘCIU: \prezydent Wilhelm Pieck odda.Je 
swój glos ut lokalu wybor-czym w Berlinie -

Niederschćinhausen, 

. . 

produkcyjnych, 
Mao Tse-tung 

przyjął 

premiera Nehru 
W dniu 19 bm. przewodni„ 

Wczoraj w sali nomu Kultury ZPB Im. Stalina odbyła się czący Chińskiej Republiki L•1„ 
narada oszczędnościowa przemysłu bawełnianego, zorganl- clowej Mao-Tse-tung przyiął 
zowana przez zarząd Oddziału Łódzkiego Stowarzyszenia. premiera Indii Nehru. 
lt1żynler6w f Techników Przemysłu Włókienniczego, Na przyjęciu obecni bylit 

lacji wynagrodzeń pracowni- 1--------------------------­ d k wiceprzewodniczący Chińskiej 
W naradzie udział wzięli w realizacji planów pro u - b d h U t . . ' . j j Republ1'k1' Ludowej Czu Teh, 

cy zarządów łączności. powi­
tali z prawdziwym zadowole­
niem. Najlepszym tego dowo­
dem były glosy w dyskusji. 
M. in. tow. Hajnzel z Łasku 
podkreślił, że nowy system 
premiowania wpłynie w znacz­
nej mierze na usprawnienie 
pracy 1 podniesienie jakości 
usług pocztowych oraz stwo­
rzy bodźce do ciągłego wzro-
6tu wydajności pracy, zwłasz­
cza wśród listonoszy wiej­
skich. 

Regulacja uposażeń, która 
obejmuje 18 tys. pracowników 
ruchu pocztowo-telekomuni­
kacyjnego oraz około 15 tys. 
listonoszy wiejskich, jest je­
dnym z dalszych dowodów 
wcielania w życie przez par­
t ię i rząd uch wal !I Zjazdu 
PZPR w sprawie szybszego 
podniesienia stopy życiowej 
ludzi pracy. 

Narada aktywu 
kultura I no-oświatowago 
Wojewódzka Rada Zwią?:· 

ków Zawodowych orga uje 
naradę aktywu kulturalno-o­
światowego w związku z akcją 
wyborczą do rad narodowych. 
Narada odbędzie się jutro, 21 
bm„ o godz. 10, w sali Woje- I 
wódzkiego Domu Kultury w 
Łodzi, ul. Traugutta 18 (sala 
teatralna). 

W naradzie udział powinnl 
wziąć wszyscy aktywiści kult.­
ośw. z ,terenu Łodzi, instruk· 
torzy za rządów okręgowych, 
kierown icy świetlic, przewod­
niczący komisji kulturalno­
oświatowych z zakładów pra­
cy, kierownicy radiowęzłów, 
przewodniczący zespołów re­
dakcyjnych gazetek ściennych 
oraz instruktorzy artystyczni. 

Po naradzie zostanie wy­
świetlony film. 

Komunikat 
Wyd·dał Propagandy KŁ 

• PZPR zawiadamia aktyw 
łódzki I prelegentów KŁ, 

że dziś, 20 bm„ o godz. 
17, w sali wykładowej Mię· 
dzywojewódzkleJ Szkoły 
Partyjne~ przy al. Ko­
ściuszki 65 odbędzie się od­
czył lektora KC na temat: 
"ola I zadania rad na­

rodowych". 

Komitety frontu Narodowego 
· h w· I f b k k Przerwa w o ra ac . czes nicy 3e1 rozmawia q o swe 

przedstawiciele partii i zwi"- cyinyc . ie e a ry ozys a- pracy, o swych radościach i troska.eh. przewodniczący stałego Komi„ 
zków zawodowych, prze<ista- 10 dobre wyniki w oszczędnej Zaloga naszych zakladów nie szczędzi starań w walce o tetu Ogólnochińskiego Zgro„ 
wic!ele CZPB-Pólnoc oraz in- gospodarce surowcem, który b h' madzAn1·a Przedstawicieli Lu• 

· · ł • o niżkę kosztów własnych - mówi dyr. ZPB im. Mare ,ew- c • 
ż'•nierowie, technicy i przo- zaJmuie c,zo o_ wą . pozycię w '· do"'ych Liu Szao-tsi, premie• 
' k ta h ł h d k i. skiego, to~. Nowa..... " dujący robotnicy . z zakładów osz c w asnyc ,pro u CJ Rady Państwowej i minist_e.11 

• 
przygotowują 

• 
przemysłu bawełni.anego. I tak np. Zakład „B ZPB un. Spraw Zagranicznych Chin~ 

. Stalina zwięk<ezyl• wyprzęq z k" · R bl"ki Ludowej Czou 
Referat omawi.ający dotych· 88,68 proc. do 90,68 proc. Tkał- o I • d KRL o ~~=lai, epz'.:.st~pca przewodni• 

do kampanii wyborczej 
się 

czasowe osiągnięcia i braki nie ZPB Im. Marchlewskiego e eeac1a rzą owa - czącego Stałego Komitetu 
przemysłu bawełnianego w i ZPB i·m. Dzierżyn· skiego ob~ z d 

tó ł ()gółnochińskiego groma ze~ 
walce o obniżkę kosz w w a- niżyły ilość odpadków o 0,3 nia Przedstawicieli Ludowych 
snych wygłosił naczelny inży- pr<><:„ a wykończalnia ZPB im.' Sun Tsin-lin, zastępca pr1a<t 
nier CZPB-Północ, tow. Wojt- Harnama podniosła ilość ·pro- ' •1 Polskę miera Rady Państwowej CzerJ 
kowski. dukcji I gatunku o 1,6• proc.. opusc1 a Jun, ambasador Indii w ChRU 

W bieżącym roku przemysł Przykłady te świadczą o Raghawan oraz ambasador 
bawełniany pracuje lepiej a- tym, że corai więcej załóg WARSZAWA, 19• IO. ChRL w Indiach · Jua.Q Powiatowe f miejskie komitety Frontu Narodowego czY• 1 h b' I h p 
ni.żeli w atac u ieg yc · o- pracuje lepiej, oszczędniej i Czun-sian. 

ni przygotowania do kampanU wyborczt"J. W wielu mia- szczególne zakłady podległe wydajniej, że robotnice 1 ro- Przebywająca w Polsce, na zaproszenie rządu Polskiej * • * 
stach uzupełniono już składy komitetów FN l ustalono sta- CZPB-Północ mogą się wyka- botnicy czują się prawdziwy- Rzeczypospolitej Ludowej, delegacja rządowa Koreańskiej 19 patdziernika w godzlnac!l 
le dyżury w lokalach Frontu Narodowego. zać poważnymi osiągnięciami mi gospodarzami swej fabry- Republiki Ludowo • Demokratycznej 1 zastęPCI\ przewodni· popołudniowych premier Ra„ 

N · dze i---------------------------TI ki 1 warsztatu pracy. cz~ceao G~bine•u Młnls'rów Pak Y Wanem na czele zwie- dy Państwowej Czou En-lai 
a rozszerzonym pos1e - „ " R • • wydal przyjęcie na cześć -~-. 

niu Prezydium Miejskiego s h • • k 1t Nie wszędzie jednak w peł- . dzila Gdańsk I Gdynię oraz Zakłady Włókiennicze w miera Nehru. Na przyjęciu 
Komitetu FN w Piotrkowie prawy upowszec n1en1a u ury n,! doceniana jest· racjonalna Piotrkowie I spółdzielnię produkcyjną, w woj. łódzkim. De· becn! byli czlonkowie rn 
Tryb. wyznaczono 28-osobową gospodarka surowcem. W po- I J tk ł I • I " I d · ż k · k t dl Ch1"ńskiei· Republiki Ludo 

nrzednich miesiącach "rze- eaac a spo a a e ę rown e„ z m o zie ą oreans ·ą 1 u u-
gru p" prelegentów, powołano " " J p 1 członkowie korpusu dyplo "' b d x • • kraczaly planowane ilości od- ącą w o sce. wl . 1 komisję organizacyjno - pro- t t seSJI tycznego t przedsta Cle e r 
pagandową I ustalono jedno- ema em 0 fa padków m. in. ZPB Im. Ar- W dniu 18 bm. delegacja Coj Won Jen wraz z członka- łeczeństwa chińskiego ... t 

I mil Ludowej l Zakład „C'' rządowa KRL·D złożyła wizy· ml ambasady. Kompania ho- Iem przeszło 500 osób, cześnie zakres jej działania. N d • l d • ZPB · Stall R d Owel m O .,,, un. na. tę prezesowi Rady Ministrów norowa Wojska Polskiego od· Przyjęcie upłynęło w 
W związku z podziałem a y a ro • 6 

J Z podanych w reteracle Józefowi Cyrajjkiewiczowi, dała delegacji rządowej KRL-O decznej i przyjaznej atmo 
Piotrkowa na okręgi I obwo- d-' l przykładów WJhika, ie DJ~ W d iu 19 b d 1 honory wojskowe, I rze, 

Na pon„dku obrad X 1e•Jt Ka.cły N'arodowel m. t.o •• j które fabryki :i:używają nad• . n . m. e ega-
dy wyborcze, MK FN przy- obok spraw budżełowycb 1>6111włiJnG op.dnienie raswoJu ' mierne ilości bawełny na wy• I cia koreanska opuściła 
dz1e!U Już prele!!,entów do po- kultury w naszym mieście w łwietle uchwał II Zjazdu l produkowanle 1 kg przędzy . Polskę, zegnana na lotni· 
szczególnych obwodów wy- PZPR. Osiągnięcia Łodzi w dziedzinie rozwoju kultury I jej l Dzięki 'Starannej pracy osią&• i sku ~r~ez w!cep_rezesa Ra· 
borczych. Lokalizację okręgo- upowszechnienia znalazły odbicie w referacie, WYgloszonym i nięciaml w tej dziedzinie mo- j dy Mm1strów lnz. d Tade~s~ 
wych komitetów FN dostoso- przez przewodnicr.j\cego Prezydium Rady Narodowej m. Ło- I gą pochlubić się pr:i:ędzalnle ~e, członków rzą .u. I a Y 
wano do siedzib okręgowych dzl, tqw. e. Geragę, w koreferacie przewodnJczącego Komi- ZPB Im. Luksemburg 1 ZPB P~nstwa, prz.edstaw1c1ell ~o-
komisji wyborczych w ten spo- sJ! Kultury Rady Narodowej tow. K. Popeckiego Cllaz w sze- j im. Dzierżyńskiego. Zle nato- m1tetu Centralnego Polskiej 
sób, Ze w zasięgu każdego o- roklej dysiJ:usji. w obradach wzl"ł udział wicem.ińlster Kul• Zjednoczonej _Partll Robotn~ 

kręgowego komitetu FN zn~J- tury i Sztuki - tow. PlotrowskL . \ o Dalszy ciąg ~z:~r~~~~n~~~~ste~~twaio~~i:Sku 
dować się będą dwie komisje Łódź, która w okresie przed- tys. stałych ~elnik~w. w_ . na str. 2 obecny był rówmeż radca Rm-
wyborcze. wojennym posiadała jedynie roku ub. publiczne b1bltoteki 1 I basa"dy koreańskiej w Polsce 

w powiecie kutnowskim dwa teatry stale, obecnie 1t1a powszechne odwiedziło ogółem 
h ich 8. Wzrosła nie tylko ich 411.642 czytelników, którzy 

trwają wybory gromadzkie k I 823 
ilość. Gdy . w przedwojennych wypożyczyli łącznie o o o 

komitetów Frontu Natodowe- k · k 1 · S e teatrach przedstawienia oglą- tys. siąze czasopism. z -
go. W wielu gromadach komi- dało zaledwie 142 tysiące roko ro.zbudowana sieć wyż­
tety takie zostaly już wybra- widzó'w rocznie, to ·w pierw- szych J średnich szkól muzy­
ne. szym półroczu br. sam tyl- cmych I plastycznych zapew-

Llczny jest udzlal bezpar- ko Teatr im. Jaracza odwie- nia dopływ nowych kadr arty­
tyjnych aktywistów w pra· dziło około 147 tyll!ęcy wi- stów, przyczynia się do pod­
cach Frontu Narodowego w dzów. Należy przy tym zazna- niesieniia poziomu kulturalnego 
pow. sieradzkim, Na 53 prele- czyć, że teatry łódzkie prowa- i;zerokic~ rzesz społeczeństwa j 
l,(entów, którzy będą brali u- dzą również działalność obja- naszego miasta. W niemałym 
dział w agitacji przedwybor- zdową. Wyróżniają się w niej stopniu do upowszechnienia 11 
czei. 35 - to bezpartyjni ak- teatry lalek i Teatr im. Jara- podniesienia poziomu kultury 
tywisci, 1 cza. Poważne osiągnięcia ma przyczyniają się muzea: Sztu- I 

W h d ,_. h •-o-1 także nasze miasto w zakresie ki, Archeologiczne, Etnografi- , 
pracac groma z"1c " " · · czne i Przyrodnicze. Frekwen-

mitetów FN weźmie udział j ~~~~~~~wazyc~lha~::,~c:eg~ cja w nich wzra.sta z roku na I 
102 nauczyciel!. Łodzi nie tylko przekracza po- rok. Np. zbiory Muzeum Sztu-

Do czynnego udziału w agl- ważnie swe plany frekwencji, ki w roku ub. óbejrzalo ponad 
tacjl wyborczej włączył się ale wychodzi z własnych mu- 61 tys. osób. W niemałym sto­
r<'lwn!e:i radiowęzeł w Siera- rów do świetlic fabryOl!:nych i pniu do umasowienia kultury 
dzu. organizuje wyjazdy w teren przyczyniają &ię istniejące w 

województwa łódzkiego. Zbli- naszym mieście świetlice i za­

'• Drezdeński . „Kreuzchor" w Łodzi 

Depesza z Pekinu. 
do Prezydium Rady Najwyższej ZSRR, 

Rady Ministrów ZSRR i KC KPZR 
DRODZY TOWARZYSZE! Niech nam będzie 

wolno w imieniu całego narodu chińskiego wy„ 
razić Wam głęboką wdzięczność za Wasze przY• 
jacielskie pozdrowienia z okazji plą,tej rocznicy 
utworzenia Chińskiej Republiki Ludowej. 

Sukcesy osiągnięte w ciągu ubiegłych pięciu 
lat przez narody naszego kra;ju w dzledzinht 
przeobrateń społecznych, odbudowy gospodarki 
narodowej, budownictwa socjalistycznego i prze­
budowy socjalistycznej są, nieodłącznie zwią,zane 

ZP szczerą I bezinteresowną pomocl\ ze strony 
wielkiego narodu radzieckiego, Komunistycznej 
Partii Zwlj\zku Radzieckiego i rzą,du ZSRR. 

Prosimy o przekazanie wyrazów naszej na}• 
głębszej wdzięczności całemu narodowi ra„ 
dzieckiPmu. 

Niech · ł.yje niewzruszona braterska przyjaźfi 
między narodami Chin I Związku Radzieckiego! 

STAŁY KOI\UTET 
OGOLNOCHIŃSKIEGO ZGROMADZENIA 

l'RZEDSTA WICIELI LUDOWYCH 

PRZEWODNICZĄCY CHRL 
MAO TSE-TUNG 

RADA PARSTWOWA CHRL KC KP CHIN 

Siewy zakończone, 
żeniu dzieł sztuki do spole- kladowe Domy Kultury. Pla­
czeństwa służą wystawy pla- cówek takich Łódż posiada 
styczne. W br. zorganizowano 226. 
w Łodzi 50 takich wystaw. Przewodniczący Prezydium 
Poważne osiągnięcia mamy Rady Narodowej m. t.o<iz!, 

Wczoraj w godzinach wie­
. czarnych przybył do Lo­

dzi SO-osobowy zespół dre• Dotrzymuią słowa 
szkadzało w wykonywaniu 
planu l zobowiązań. 

\Vyko1•ki i orki .zimowe 
pelni 

także w rakresie czytelnictwa. 
W Łodzi czynnych jest ponad 
800 bibliotek z księgozbjorem 
ok. 2 milionów tomów. Biblio­
teki szkolne liczą ponad 63 

o Dalszy ciąg 
na str. 2 

siewy o<'-1mm w it:ospadlll'· 
stwach lndywidualJlych w wo­
jewództwie łódzkim zakończo­
ne zostały do dnia 15 11aździer­
nl"'ł br. 87 procent areału ob­
siano przy pomocy siewników. 
W niektórych powiatach, Jak 
w kuf.nowskim, łęczyckim i ło­
wickim, ani jpdno ziarno nic 
zostało wysiane z płachty. 
Swiadczy Io o dużym zainte­
resowaniu tamtejszych rad na· 
rodowych sprawą siewów. 

W tegorocznej kampanii Je­
sienno-siewnej w gospodar­
stwach indywidualnych ponad 
tysiąc hektarów gruntu obsia­
no systemem krzyżowym. 

Chłopi powlatów~ kutnow· 
5k iego, łowickiego. laskiego. 
piotrkowskiego i wieluńsi(iego 
ukończyli również wykppki 
ziemniaków. W pozostałych 
powiatach wykopki ziemnia­
J>ów są na ukonczen iu. 

Spośród spółdzielni produk­
cyjnych przodują spóldzielnie 
powiatów rawsko-mazow1ec­
kiego, które orki zimowe wy­
konały w ponad 50 proc. I 
łódzkiego - 40 proc. Spól­
dz;ielnie produkcyjne pozosta­
łych powiatów woj. łódz.l<;iego 

1~ 011óź.nione w orc!i;. 

Artyści Opery Łódzkiej po premierze „Strasznego Dworu" spotkali się z gorącymi owa· 
cja.mi widowni. Oklaskom nie bylo końca. Młodych śpiewaków, którz11 podbili serca lódz· 

if.i-:i 2u.blicz1ipści, obdarzono Y.wia.ta.rai, iot. - 111. Sł, 

zdeńskiego · „Kreuzchoru". , 
Zespół niemiecki serdecz• 
nie powitała na dworcu 
delegacja młodzieży szkól 
łódzkich. W imieniu spo-
teczeństwa łódzkiego wi-

- tala przybyłych tow. Mi• 
kuć, zastępca przewodni­
czącego Zarządu ŁódzKie­

go ZMP. W powitaniu 
znakomitego, znanego w 
wielu krajach zespołu dre:i· 
deńskiego wzięli także u­
dział: przedstawiciel KŁ 

PZPR, tow. Kowai~zyk, 

kierownik Wydziału Kul­
tury Prezydium RN m. Lo­
dzi, tow. Aleksandrowicz 
I dyrektor Filharmonii 
L~dzkiej, tow. Glubiński. 
Drezdeński „Kreuzchor" 
zabawi w Łodzi tylko je-
den dzień. Dziś wleczo-
rem usłyszymy go w Fil· 
harmonii na koncercie, na 
który złożą się utwory 
~iemieckiej muzyki klasy­
cznej, pieśni ludowe l 

współczesne. 

NA ZDJĘCIU: drezdeński 
„Kreuzchor" w '!hwilę po 
przybyciu na Dworzec Ka-

'- liski. 

Bogdan Robak dotrzyma.I 
slowa. Przed kilku dnia· 

mi Irka Krysiak otrzumala 
od niegp List. Bogdan pisze 
w nim o swej nowej pracy 
- zaorywaniu od!ogów w 
województwie koszalińskim. 

Z każdego wiersza Listu, z 
każdego slowa bije zapal i 
radość. 

- Patrzcie mówi!y 
dziewczęta nie zapom· 
nial o na.s, wszystkich na.s 
pozdrawia. Sluchaj, Irka, 
gdy będziesz mu odplsywa­
la prześlij nasze naiserdecz· 
niej:µe pozdrowienia. A nie 
za.pomnij dodać, te i my te· 
raz iepi.ej pracujemy, te za­
kłady nasze tętnią nowym, 
pr zedzJazdowym życiem. 

W slowa.ch tych nie ma 
przesady. M!odzież tkalni 
a.utomatycmei Zakładu „A" 
ZP B !m. Sta!lnu z radofoią 
t za.palem wypelnia zobo· 
wiązania. produkcyjne, pod­
jęte na cześć li Zjazdu ZMP 

• • 
Z e•pól młodych tkaczy maj· 

stra Piotra Jarosa pracu· 
je w końcu sali M!ode tkQ.· 
cz ki postanowi!y: o ;eden 
procent zwiększymy ilość 
tkay~n I gatunku. Majster 
tow. Jaros przyrzekł: „Pomo­
gę . członkom mo;ego zespołu 
w - 1ea.Li.za.cji · c:z11m1 ;prze4· 

zjazdowego, postaram się 1.0 
jak najlepszym stanie utrzy· 
mywać park maszynow11". 

I oto caly zespól wykonuje 
z nadwyżką swe zobowiąza· 
nia, dając w pi~szej polo­
wie października o 9 proc. 
więcej tkanin I gatunku. • 

Realizacja zobot~iąza.ń pod· 
jętych przez m!odzież ma 
decy(!ujący woływ na wyni­
ki jakościowe ca.lej tkalni 
automatycznej Nic wi~c 
dziwnego, że w porównaniu 
z wneśniem, obecnie ilość 
braków w tkalni zmniejszy• 
la się o 2 proc. 
Wśród jednostajnego lo­

motu krosien trudno usły­

szeć na.wet olośny okrzyk. 
Ate zespól tow" Ja.rosa ma 
swoje zna.kl umowne, przy 
pomocy których świetnie slę 
porozumiewa. Maria Wojda 
polo?vla na przykład czólen­
ko na wierzrhu krosna.. Co 
to zna.czy? To sygnał dla 
majstra, że IJ)arsztat jest 
uszko".1.zony Majster do­
strzegl już znak Podszed! do 
podręczneqo 10arsztatu l za• 
bral stamtąd i;otrzebne na• 
rzędzia Po chwitl byl już 
przy krośnie i dopasowywał 
do tarczy nową Arubę, która 
rozluźnila się i spowodowała 
zatrzyma.nie wnrsztatu. Tego 
dnia M Cl.TjjSi ~ia juJ me ;prz;c-

* * * 
Z c~raz większym zapałem 

pracuje mlodzież Zakla­
du „A". W ostatnich dni.ach 
zakladowa organizacja ZMP 
wzrosła o 20 tiowych czlon• 
ków. Między innymi Maria 
Kolta.n przygotowała do 
wstąpienia. do organizacji. 
cztery wspó!towarzyszki pra­
cy, a Mietka. Czerwińska -
dwie. Mietka może się też 
pochwalić pięknymi osiąg• 
nięciami produkcyjnymi. 
Wspólnie z Ge1wwefą Lesiak 
w bieżącym miesiącu prawie 
o połowę zmniejsz.yly i!ość 
braków. Maria Kolasińska. 
nie tytko troszczy się o pod· 
n iesienie jakości pracy, ale 
jednoczefoie doszkala mniej 
wykwatifikowanq koleżankę 
- Jankę Wierzbińską, 

Kolo ZMP skierowalo do 
organizacji partyjnej sw11cn 
najlepszych czlonków: Ja• 
dwigę Madej, Sławomira 
Walczaka, Aleksandrę Ortań­
czyk, Dan.utę Mroszkowskq ł 
kitku innych ZMP·owców. 

Z ramienia organizacji 
partyjnej opi.ekę nad mlo• 
dzieżą w tkalni sprawuje 
kierownik oddz1alu, tow: Mi· 
chalowicz. Ja.k dobry peda• 
gog, z kaictą mlodą tkaczką 
potrafi inaczej porozma.wia.ć, 
każdej sluży odpowiednimi 
wskazówkami ł 'radami. One 
za.~ nie szczęd~ą sii, aby pra.• 
"' w. tka.in.i 1z!a. cora.i ielłiej. 

I 
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Narody całego świata NIEMIECKA REPUBLIKA DEMOKRATYCZNA 
. . . . 

Z IX ses11 Zgromadzenia. Ogólnego ONZ 

większą G~~~~~~~~~m~~~~~~ 
Jl mdecki powinien odpowiedzieć" - to dziełem jest, że na coraz poważn.iejsze 

z coraz 
t . ,,. · • . / pisał przed p.a.roma dniami dziennik „Neues trudności natrafia Adenauer, forsując w 

S anowczoscią DeutschLand". !.udność Niem.ieckiej Repu- Niemczech zachodnich plany remili:taryza­
bliki Demokratycznej odpowiedziała na to cji N1emiec Zjlchodnich. 
pytanie. Odpowiedziała oddaj11c przytłacza- Dumą i radością n.a.paw.a mleszkańc6w 
jącą większość głosów w przeprowadzonych Niemieckiej Republiki Demokratycznej 

~ . . przed paroma dnlami wyborach do Izby wzrost roli, 211acz.en.ia i autorytetu NRD na 

Z• 'ąda1·ą rozbroi· en·1 a ~o~~e~o N:i~~:c WD~~r~i:;~z~;~~:uF~:i~ !~~esze~~ę!zyd~~~fa~~w~o~~:~ii~em~i~ że do urn wyborczych udało się 98,4 proc. kratycznego państwa niemieckiego, w któ-
. uprawnionych do gł990wania Niemców, rego kierunku z.wracają dziś oczy m-iliony 

fakt, że na listę Frontu Narudowego Nie- Niemców odłączonych jeszcze od swych 
I miec Demokratycznych padło 99,3 proc. gło- braci w wyniku amerykańsko - bońskiej 

z 
' NA ZDJĘCIU: przewodniczący delegacji radzieckiej, wifemin. A. Wy-

•Z11ńSki w rozmowie z członkami de!egacji polskiej: pirzewodniczącym 
delegacji - ministrem Spraw Zagranicznych. PRL- St. Skrzeszewskim 
(trzeci od !ewej), staiym przedstawicielem PRL w ONZ -!;- H. Bireckim , 
(pierwszy z prawej) oraz ambasadorem PRL w Waszyngtpnie - J . . Wi-

przemówienia ministra Skrzeszewskiego 
w Komisji Politycznej ONZ 

I NOWY JORK, 19. 10. 

..., _________ n_i_e_w_i_c_ze_m __ <P._ierwsz'j/ od !ewej). Fot. - CAF · 

Dnia 18 bm. w czasle dyskusji w Komisji PolltycmeJ Zgromadzenia 
Ogólnego NZ nad sprawą rozbrojenia zabrał głos przewodniczący deleg~ 
cjł polllldej, minister Skrzeszewski, który oświadczył m. in.: 

Polska ma szczególne powO- wtórzenia przez imperializm 

Rozpoczęto prace wstępne 
dy, by śledzić z głębokim za- niemiecki jego bestialskich o­
interesowaniem i dużą tróską krucleństw, Jeśli pragnie się 
obecną debatę na temat roz~ naprav;dę pokoju, należy 
brojenia. wkroczyć na jedynie słuszną 

' Byliśmy obiektem następstw droaę porozumienia, które by 
zbrojeń 1 wojny i dlatego pod- doprowadziło do zaoszczcdze­
nosimy zawsze 1łos przeciw- •nia narodom okropności lllsz­
ko wojnie, za skutecznym ro~~ czyclelskiej wojny atomowej, 
brojeniem. Polska oczekuJe do położenia kresu zżerające­
pozytywnych rezultatów ~e- mu zasoby wielu krajów wyg.. 

. . 

przy zabudowie centrum Wa.r~zawy baty. wszystkie wnioski z~1: · cigowi zbrojeń. , 
rzające do 09łabienia nap1ęc1a Narody całego świata z co-

Bryrady robocze ZBM-4 przystq,plly do zacospodarowanła placu budowy I do prac 
ziemnych pod pierwszy blok mieszkalny, który wchodzi~ będzie w skład l:llbudowy wo­
kół p), Stalina. Tak jak planowano, budowa pierwszych obiektów centrum Wanzawy 
rozpoczęła się wzdłuż Marszałkowskiej, na odcinku od Swiętokrzysklej do Rysiej. Od 
Swlętokrzyllkiej do Królewskiej rozbiera się resztki ruin. Po rozebraniu parterowych do­
mów u zbiegu al. Jerozolimskich i Kruczej, od kilku tygodni prowadzi się także I w tym 
punkcie roboty przygotowawcze do budowy bloku mieszkalnego. 

od d ga raz większą stanowczością żą-
międzynar owego, o zor - daJ'ą rotbroJ·enia. 
nizowania wspóliycia naro­
dów na trwałych podstawach, Dzięki inicjatywie radziec­
oddalenia wiszącej nad ludz- klej w sprawie zawarcia mię­
kością gro~by nowej woj1•Y dzynarodowej konwencji roz­
byly przez nas zawsze aktyw~ brojentowe1, przed bieżącą se­
nie popierane. ają Zgromadzenia Ogólnego 

ni powstały duże możliwości .... „„„„„„„. , 

.ZE SWIATA 
llROiq DLA l'RZVS'ZlEJ ARMII 

NllMIECKIEJ BĘDZIE PRODUKOWANA 
NA SRODKOWYM WSCHODZIE 

,,Sunday Chronicie" donosi 1 Bonn, 
1 h Alfred t(rupp wraz l Innymi uma_gna­
łami Ruhry„, pragnqc ominqć przewi­
dziany w uchwafach londyńskich 1e1kai. 
fabrykowania niektórych typów broni w 
Niemcr:ech zachodnich, postanowili 
produkowat jq w krajach Srodkowego 
Wuhodu. 

OFIARA PIERWSZEJ BOMBY 
ATOMOWEJ 

Jolr poda)• Agencja Reutera, w Jed­
"'"' ae 1apłtall w Tokio pnebywa 1tu„ 
dent jopoliski chory na leułcem1•, ktj.. 
ra - jak stwlard1lll lokano - wywoła­
M -.ostała działaniem promieni atomo­
wych. 
Słudonł len 1nojdowal si• w Hiroszl­

rnłe podc1a1 wybuchu plerwsr&ł bom· 
by atomowej ' lał lomu. Rocblna (ogo 
qln•ła na mlef1cu. 

l'RUKAZANIE WŁADZOM NRD 
OIVWATELI NIEMIECKICH SKAZA· 

NYCH PRZEZ RADZIECKIE TRVBUNAŁY 
WOJSKOWE W NIEMCZECH 

Następnie przeznaczone do 1------------- Zgromadzenie Ogólne e przyczynienia się w bardzo po-
budowy gmachy - to bloki P1·urwsze pos1'edzen1·e wykorzystald okazji nadarza- ważnym stopniu do dalszego 
mieszkalne wzdłuż Swięto- (j jących się W flrzeszlości, aby osłabienia napięcia międzyna-
krzyskiej, między Zielną a rozwiązać , podstawową ?la rodowego. .Pragnę podkreślić 
przedłużeniem E. Plater o.raz Pań st w owego inlędzynarodowego współzy- ten aspekt propozycji' radzlec-
blok biurowy z dwoma kina- cia sprawę rozbrojenia, a ma. kich - a mianowicie umożli-
mi u zbiegu al. Jerozolimskich Komitetu żliwości takich bylo dużo. wlenie ONZ odegrania \tlel-
i Marszałkowskiej. Rozbudo- ZSRR od wielu lat wytrwa• klej roll w dziele 'stworzenia 
wany będtie też hotel ,,Polo- Obrony ChRL le i nieugięcie walczyl na t~- odpowiednich pokoJowych wa-
nia", renie ONZ o wyeliminowanie runków współpracy I współ-

W przyszłym roku rozpocz.. Agencja Nowych Chin do- broni atomowej i innych ro- Istnienia pa1stw o różnych u-
ną się równ ież prace przy za- nosi, że odbyło się pierwsze dz.ajów broni masowej zagla- strojach społeczno-gospodar-
budowie wschodniej ściany posiedzenie Państwowego Ko- dy oraz o poważną reduk~i: czych. 
pl, Stalina wzdłuż Marszał- mitetu Obrony Chińskiej Re- zbrojeń I Bil zbrojnych. 8 Osiągnięcie porozumienia w 
kowskiej. Według zatwierdza- publiki Lu:iowej. każdej niemal sesji Zgroma- sprawie rozbrojenia miałoby 
nego wstępnego projektu za- Na ppsiedzeniu przemawiał dzenia Ogólnego ZSRR przed- bowiem wielki wpływ na ure­
budowy, ma tu stanąć najbar- przewodniczący ChRL Mao stawiał konkretne pr<>pozycje gulowame innych spornych 
dziej monumentalny zespół Tse-tung. Zebrani wysłuchali w tych spraw~ch. Niestety, problemów mh:dzynarodowych. 
budynków. Srodkowy budy- również referatu zastępcy I inicjatywa radziecka me zer Wytworzyłoby ono odpowie-
nek - naprzeciw Pałacu Kul- prrewodnlczącego komitetu stela paclchwycona, . natknęła dnlą atmosferi: dla pokojowej 
tury I Nauki ma być przezna- .Peng Teh-huai. się natomia~t na meprzebyty współpracy międzynarodowej 
czony na siedzibę Prezydium '. mur opozycji, na wielu odcinkach. Ulatwia-
Stol. Rady Narodowej. Bu- El•młnaeje w roku bletącym debata w Jąc osiągnięcie poroi.umienia 
dynek między ul. Rutkowskie- I sprawie roi.brojenia toczy się w sprawie rozbroienla ONZ. 

~~ug i P~:~:i~~z~~m~~~mi h:~ pianistów polskich :ęł~n~~mtęn::~~? Cóż wp1y- ~ef:jal~~~:i~e.właściwą rolę 
lem turystycznym o 2 tys. ló- k ed ją ym D 1 j ł ka uczyni żek, a zespół budynków od u1. przed Y Międzynarodowym Kon urs8m bt!°ą~kre:~eJe P<>f,;;0mr:d~nia ws~s~~~~ ~Q braz~e w jei mo-
sienkiewicza do Swiętokrzys- 1'm Fryderyka Chop1'na Ogólnego powstała specjalni~ cy, aby sprawę rozbrojenia do-
kiej, w skład których wejdzie • korzystna atmosfera. z jedneJ prowadzić na obecnej sesji 
obecny gmach PKO (elewacja w dniu 19 bm. w sali ko.n- strony wzmogła się świa~o- ONZ do pozytywnych rezulta-

sów, jest wymown:vm dowodem, Jt ludność poliityki pogłębiania rozbicia Niemiec. 
NRD, a więc miesi.kańcy jednej trzeciej ob- Dla każdego obywatela NRD jest dziś 
szaru całych Niemiec, zdecydowanie wypo- jasne, ze gdyby nie było Niemieckiej Repu­
wiada się ze polityką rządu NRD, ~ pro- bliki Demokratycznej, to nie byłoby w kh 
gramem Frontu Narodowego Niemiec De- kraju trwałej OErtoi walki pn;eciwko pró­
mokratycznych, zdecydowanie daje wyraz. bom przekształcenia Niemiec w jeden obóz 
swemu przywiązaniu do pierwszego w hi- wojenny, a milionów mlodzież.y - w na­
storU narodu niemieckiego państwa poko- jemne żołdactwo imperi.ali.zmu. Mieszkań­
jowego 1 demokratycznego.· cy Niemieckiej Republiki Demokratycznej 

Jakie główne problemy ste>ją dziś przed . rozumieją di.iś jaano, że PQWBtanie NRD, 
narodem niemieckim? Uniemożliwienie będące wynikiem rortgromienta hitwryz­
przekształcenla Niemiec zachodnich w ba- mu przez Związek Radziecki - wyni­
zę agresji, uniemo:7.llwienle wciągnięcia czę- kiem pomocy, jakiej Związek Radziecki u­
ści Niemiec do wojny, w której naród nie- dzieli! siłom demokracji i pokoju, stanowi­
m~kl ma wszystko do stracenia, a nic do ~o punkt zwrotny w dziejach zarówno na­
zyllkani.a. Oto główne zadanie, stojące dziś rodu niemieckiego, jalt i całej Europy. 
przed całym na•odem niemieckim. Zarów- Punkt zwrotny, gdyt po raz pie-rwszy w 
no przed tą częścią narodu, która na • zachód dziejaCh na.szego kontynentu w samych 
od Laby znalazła się pod panowaniem sił, Niemczech stwarzało si:lę, stojącą na stra­
pragnących za wszelką cenę ponownie po- ży pokoju. 
grążyć Niemcy w otchłani wojny, jak i wzywam wszystkich wyborców - mó-
przed t11 częścią narodu, która żyje dziś w wił w przeddzień wyborów prezy-
państwie niemieckim, toczącym nieprzeje- tł dent NRD, Wilhelm J'ieCk - by od­
dnaną i konsekwentną waJkę o to, by cale dali swe glosy n.a rzecz utrvt!aleni.a i umoc­
Niemcy zajęły należne im miejsce w wiel- nienia Niemieckiej Republiki Demokratycz­
kiej rodzinie pokój milujących narodów. nej, na rzecz jej ' dalszego rozkwitu jako 
Którędy prowadzi droga do zapewnienia pierwszego w historii Niemiec prawdziwie 

narodowi niemleckiemu możliwości pokojo- pokojowego pańlftwa". Ludność NRD poszła 
wego rozwoju? Poprzez pokojowe zjedno- za tym wezwaniem. Głosując na listy Froo­
czenie Niemiec I utworzenie zjednoczonego, tu Narodewego Niemiec Demokratycznych, 
demokratycznego, pokojowego i suwerenne- głosował.a za pokpjem, za z}ednoczeniem 
g0 państwa niemieckiego. Niemiec, przeciw remilitaryzacji Niemiec 
Ludność Niemieckiej Republiki Demokra- zachodnich. Głosowała za dalszym rozwo­

tycmej, głosując w przytłaczającej więk- jem Niemieckiej Republik.i Demokiratycznej, 
szości na kandydatów Frontu Narodowego za pogłębieniem przyjaźni 1 wspóŁpracy z 
Niemiec Demokratycznych, wyraźnie wypo- wszystkimi pokój miłuj~ymi narodami. 
wiedziała się za tą drogą, wyraźnie wypo- Dla nas, Polaków, tak żywotnie zaintere­
wiedziała się za polityką, którą z taką kon- sowanych w rol!;Woju sytuacji w Niemczech, 
sekwencją prowadzi rząd Niemieckiej Re- w przemianach zachodzących w tym kraju, 
publiki !Demokratycznej, prowadzi Socjali- wyniki wyborów w NRD, atmosfera, w ja­
styczna Partia Jedności (SED). kiej przeprówadwne rostały wybory, jest ra­
Idąc do urny wyborczej, obywatele Nie- dosną wieścią. Swi.apdy ona bowiem, że 

mieckiej Republiki Demokratycl.Ilej mieli z.autanle, jakim obdarzyliśmy i obdarza~ 
pełną świadomość olbrzymich sukcesów sily demokracji niemieckiej, jakim obda-, 
NRD w walce 0 pokojowe uregulowanie rzamy Niemiecką Republikę Demokratycz., 
problemu niemieckiego. Sukcesów, z.najdu- ną, siły pokoju w całych Niemczech, było 1 
Jących dziś odbicie .w coraz· większym pro- jest w peln!,uzasadnione. 
mieniowaniu NRD na cały kraj, w coraz Dla nas, Polaków, fakt, te ludność N!e­
większym nasileniu w calych Niemczech mieckiej Republiki Demokratyc=ej tak zde­
walld o pokojowe uregulowanie problemu cydowanie wypowiedziała &ię za pokojem, 
niemieckiego, walki przeciwko zbrodniczym z.a współpracą i przyjażnią ze wszystkl?nl 
planom kliki adenauerowskiej i jej wa- narodami, jest jeszcze jednym dowoctem 
szyngtoń1>klch mocodawców. , głębokiej słuszności polityki naw.ego rządu 

N iemiecka Republika Demokratyczna - polityki sojuszu z wszystkimi lliłami :PO­
jest dziś chorążym walki o pokojo- koju i demok<racji na świecie. ~oli~a ta· 
we zjednoczenie Niemiec, o uregu7 jest wkładem naszym w utnocnieme bez.­

lowanie problemu niemieckiego w duchu pieczeństwa w Europie, przyczynia się ona 
interesów nie tylko narodu niemieckiego, do umocnienia b~zeństwa na6'Zej ~­
lecz wszystkich narodów europejskich. Jej czymy. 
to zasługą jest, 1:e dzi! w całych Niemczech T. G. 

Wysoki komisarz ZSRR w Niemaech 
O. Puszkin poinformował nqd Niemiec• 
kioJ Republik! · Demokratyczne) o tym, 
Ił odnośne organr roddeckle podjęły 
uc:hwałq w sprawie prrekoxonia do dy• 
apozycji wład:r NRD wszy5tk.ich obywote• 
U niemieckich Qa:r:anych w rółnym 
erosie 1• tbrodnle dokonane pnecłwko 
woJtk.om radtlecklm w Nismc1ech I od• 
bywaJqcy~h karę na te.,Wrlum NRD. 

ulegnie gruntownym zm.la- ce-rtowej Mi.Dlsterstwa Kultu- mość groźby wojny~ utrwalił.a tów, 
nom), jest przei.naczony pra- ry i Sztuki rozpoczęły się koń- się świadomość, że monopol --------------------------·-------
wie wyłącznie na lokale miesz- cowe eliminacje pianistów w dziedzinie energii" jądrowej I 

• 
W PARYZU 

EGZEKUCJA DZIESIECIU SKAZAfilCOW 
W TEHERANIE 

llarada oszczędnościowa 

przemysłu bawełnianego 

kalne. Również w przysztym polskich przed V Mlęd.zyna- nie Istnieje, wzmogła się świa­
roku rozpoczną się roboty a- rodowym Konkursem im. Fry- domość; ie Istniejące różne 
daptacyjne istniejących bu- deryka Chopina. ·W ellr'nina- systemy winny znaleźć sposc­
dynków w al. Jerozolimskich cj3ch, które tr;wać będą do by porozumienia się l pokojo­
międzY, Poznańską a E. Plater. 29 bm„ bierze tldział 11 piani- wego rozwiązywania trudnoś­
Wzdłuż ul. Marszałkowskiej stów z całego kraju. Ucz.eet- cl. z drugiej strony - konfe­
od · pl. Stslina do ul. Wilczej, nicy eliniinacli grać będą w rencje w Berlinie I Genevne 
wznoszone będą budynki trzech etapach, tak jak pod- rfały pr7.ekonujące przyiklady 1 o~ 
mieszkalne. W nowych i adap- cz.as konkursu. Osfatni etap dowody możliwości porozu· Dokończenie 
towanych budynkach fród- obejmuje występ z orkiestrą. mienia się nawet w bardzo 
mieścia znajdą się liczne skle- Na czele komisji kwalifikacyj- trudnych I spOrnych spra-1 ZI Str. 1. 
py wielobranżowe oraz punk- nej eliminacji stoi prof. Zhi- wach. Powstała atmosfe~a 
ty usługowe. gniew Drtewlecki. sprzyjająca dalszym próbom miast Jest pod tym względem 

-------------------------------------- rozwiązywania Innych sporw w przędzalni.ach ZPB im. 
nycb zagadnień. Waltera i ZPB im. Kunickie-

19 bm. rano w Teheranie rozstneła· 
no 1 O o•6b - w tym 9 oficerów I Jed· 
net• cywllnogo wl•fnla - p11ealwnl· 
lr6w obecnego nqdu lrań•klogo, Zo· 
stall oni are11towani w ublegt~m mie· 
slq<U podc1as wielkiej obławy polier!· 
neJ, w kl6reJ wyniku uwię1lono 500 ofl· 
cerów I osób cywllnycłt, m. In. nereg 
IKhnik~w i rafinorii nafty w Abadanie. 

ralo gloa wielu uczestników 
narady. Mówili przodujący ro­
botn\Cy, intynlerowle i techni­
cy. W swych wystąpieniach o­
mawiali oni dotychczasowe do­
świadczenia w walce o ubniż­
kę kosztów własnych oraz 
wskazywali na metody i spo­
soby przezwyciężania istnieją­
cych trudności, które pozwolą 
realizować plany we wszyst­
kich wskaźnikach. 

Obrady X sesji Rady N.arodowej m. Łodzi Nawl11,zując do nowych ra- go. 
dzieckich propor.ycj! W spra- Powaf:nym problemem .w 
wie. roz~rojenia, biorących za tkalniach przemyalU baweł­
J)Odstawę propozycje francus- nianego jest sprawa zmniej­
ko • angielskie z 11 czi;rwca szeni.a Ilości odpadków. W 
1954 r„ mówca otwladczył: Hpcu tkalnie miały niższą a ze 8łr. I 

tow. Geraga w swym referacie 
sprawozdawczym omówił osią­
gnięcia i braki występujące w 

· pracy działaijących na terenie 
naszll€o miasta placówek i in­
Btytucji kulturalnych i wska­
zał, w jaldch zasadniczych 
kierunkach powinny pójść po­
czynanta Prezydium Rady Na­
rodowej, mające na celu u­
powszechnienie kultury. 

!Przewodniczący Komisji 
Kultury, tow. Po111ecki, zapo­
znał radnych z calokszj;altem 
prac komisji, omówił braki i 
osiągnięcia wyst~pujące w ró­
tnych dziedzinach życia kul­
turalnego naszego· miasta: 

Bogaty materiał faktyczny 
zawarty w referacie i korefe­
racie posłużył radnym oraz 
twórcom i pracownikom kul­
tury, uczestniczącym w sesji, 
z.a pods1awą do dyskusj.j o wę­
złowych problemach naszej 
polityki kulturalnej. 

Radny Shveckl, omawiając 
działalność teatrów podkreślił, 
te winny one wystawiać wię­
cej sztuk o tematyce WS'Pół­
cr.emej. Celem zbliżeni.a sztuk 
-teatralnych do widowni robo­
tniczej, należałoby poprzedzać 
zamknięte przedstawienia po­
pulamym\ prelekcjami, 1.apo­
mającyml widza z problema­
tyką szt.ukl. Spotkania akto­
rów z publicznością przy~zytn­
łyby się do uteatralnienia spo­
łeczeństwa. Wskazał także na 
konieczność przyspiesze-nia bu­
dowy Teatru Narodowego. 

Dyrektor Opery Łódzkiej -
Drobner, poruszył zagadnienie 
odpływu kadr artystycznych i 
twórczych z naszego miasta 'do 
innych ośrodków. Wslrnz.ał ró­
wnocześnie, że powstanie w 
Łoó.zi talt doniosłej placówki 
kulturalnej jak Opera, przy­
czyni się .nie tylko do upo­
:'«~~l}..Qi~.l\i.~ ~u.~~~ filę ~ Q.p 

związania młodych artystów, 
śpiewaków i muzyków z Lo­
dzi,. Mówił o konieczności za­
pewnienia Operze stałego lo­
k-illu pr;i:ez przyspieszenie bu­
dowy Teatru Narodowego oraz 
stworzenie szkoły baletowej w 
Łodzi. 

Radny Llwszyc w swym wy­
stąpieniu mówi!, że Wydział 
Kultury Prezydium RN nie­
dostateczną zwracał dotych­
CMS uwagę na urozmaicenie· 
form swej pracy. Konieczne 
jest zajęcie się organizowa­
niem poranków muzycznych 
dla robotników, przenoszenie 
wys·taw malar~twa do świet­
lic, zwrócenie uwagi na opra­
cowanie artystyczne gablot, 
propagujących przodownik.ów 
pracy i•tp. 

Dyrektor Teałtu Nowego, 
Dejmek, mówił, że bralk zain­
teresowania dla pracy lódz­
kich środowisk twórczych ze 
strony czynników powołanych 
do kierowani.a żydem kultu­
ralnym nasze.go miasta spo­
wodował odrętwienie tych 
środowisk i małą ich' aktyw­
ność. Powstan ie Opery i wy­
dawnictwa „Łódź literacka" 
było dla środowisk twórczych 
dowodem przemian, jakie za­
chodzą w tej dziedzinie. O 
rosnącym zainte-resowan.iu dla 
problemów kultury świadczy 
również powołanie rady tea­
tralnej p rzy Prezydium Rady 
Narodowej m. Łodzi. Kończąc 
swą wypowit!dż tow. Dejmek 
stawia m. in. wnioski, doty­
czące ustanowienia w Łodzi 
dorocunej imprezy teatralnej 
na wzór „Dni Krakowa", po­
wołania rady kultury m. Ło­
dzi, organizowani.a w naszym 
mieście gośc i nnych występów 
teatralnych spoza Lodzi. Kie­
rownik artystyczny Państwo­
wej FilharmonH w Łodzi -
Krzemieński wskaz.al na trud­
ności, jakie ma Ihlharmonla z 
zapewnieniem sobie nowych 
kadr muzyków, na braki w 
re~~tu!l,rzę, w.._~lti lęweJ, 1 

na złe zaopatrzenie w ·nuty. 
Wskutek tego zespół orkleltry 
filharmonicznej ma trudności 
z wystawieniem nsjnowseych 
dzieł kompozytorów Zwi11zku 
Radzieckiego i krajów demo­
kracji ludowej. 

Aktor Teatru Noweao, 811-
trym, po omów.leniu potrzeb 
artystycznych ml.odego wi­
dz;a, stawl,a. wniosek orpnlzo• 
wania ,poranków artystycz­
nych dla młodzieży szkolnej i 
powołania Komitetu Obchodu 
Roku Mickiewiczowskiego. 
Radna GościmińSka mówi o 
pracy łódzkich szkół artysty­
cznych, które są kutnią mło­
dych talentów. Szkoły cierpią 
na brak wyposażenia w pomo­
ce naukowe i pracują w trud­
nych warunkach- lokalowych. 
Palące staje się zagadnienie 
budowy internatów dla mło­
dzieży studiującej w tych 
szkołach. Brak tych interna­
tów uniemożliwia studia mło­
dzieży pochodzenia chłopskitl!­
go. 

Jako ostatni zabrał głos w!­
cemLnister Kultury i Sztuki -
PiotrowSkl. - Wskazał on na 
zadania &Łojące przed Prezy­
dium Rady Narodowej m. 
Łodzi i dz!alaczaml naszegó 
mias-ta w dZiiedzinie upowsze­
chnieni.a kultury, dotarci.a z 
kulturalną rozrywką ·do sze­
rokich rzesz odbiorców. Zwró­
ci! także uwagE: na koniecz­
ność wygospódarowywania 
środków pieniężnych ns dal­
szy rozwój imprez o charakte­
rze kulturalnym. Zapewnił ze 
branych, że Ministerstwo Kul­
tury i Sztuki w ram.ach ogól­
nych planów gospod.arczych 
będzie starało się zaspokoić 
palące potrzeby naszego mia­
sta. w zakresie rozbudowy 
placówek kulturalnych. 

Dzięki tn1cJatywle ZSRR ilość odpad·ków, ain\iell prze­
powstała. realna mo~liwość I widywał plan. Jednakie w 
porozumienia w 1praw1e roz- następnych mie&iącach ilość 
brojenia, powstała realna ~o- odpadltów ·ponownie zaczęła 
zliwość wyJMa z dłu•o!etme- wzrastać. Również w posz­
go impasu w tel . dzledzin!e. czególnych tkalni11.ch wystę­

Wniosek radziecki, biorąc I pują powatne różnice w zu-
za podstawę merhorandum tyclu przędzy na produkcję 
francusko an11ielskle, u- 1 metra tkanmy. W wykoń-
względnia różne punkty wl- cmlniach częste są jeszcze 
dzenia I zbhża sporne. poglą- fakty nierównomierne-go po­
dy. Ji:st to nlewątpl!w1e krok wstawania przyrostów i zanl­
naprzoq. Miliony ludzi na C>l- ków w poszczególnych asorty­
lym śwtecie raz Jeszcze. przy- mentach. 
jęły · z uinaniem I nadz1e,1ą n1,_ 
•ke, konstruktywne propozycje Mówca 1pecjalną uwagę 
radzieckie. , z uznaniem I pE'I~ zwrócił n& koniecmość oszczę­
ną aprobatą patrzą one na' wy- dzani.a materiałów pomocni­
ciągniętą jeszcze raz dłoń ra- czych. Zasadniczy artykuł po­
dziecką do mocarstw zachod- mocniczy w tkalniach prze­
nich. , mysłu bawełnianego - to czó­

Cały' §wiat widzi, fe na jed- lenka. Przeprowadzona anali­
nym brzegu wre gorączkowa za wykazuje, że niektóre za­
praca nad budt'Jwą mostu. Na- kłady zużywają trzykrotnie 
rody żądają od tnas, aby bu- więcej czółenek w poró~­
dowa tego mostu była prowa- niu z zakładami, które syste­
dzona równocześnie z obu m.atycznie przedłużają ich ży­
svon. Tylko w ten sposób wot. Podobne· różnice wystę­
można doprowadzić do jej pują w z.użyciu biczy I goń­
szczęśllwego zakońctenia. Dzi- ców. Różine k<l'!lzty zużycia 
wne wydaJe- się, że w chwili, chemikaliów i barwników no­
gdy dyskutujemy nad sprawą tuje &ię w wykończalniach. 
rozbrojenia, niektórzy delegaci Przykłady: Zakład „D" ZPB 
w Komisji Politycznej I poza im. Stalina do ufarbowania 
nią zaimu,lą ~ię zachwalaniem l.000 m określonego artykułu 
układów, które inaj1htją się w zużył chemikaliów l bnrwni­
jaskrawej sprzeczności z ideą ków na sumę 114 zł, zaś w 
rozbroienia. ZPB im. Dzierżyńskiego przy 
~rudno na~ pojąć, jak n'loż- farbowaniu tej samej Ilości 

na uwaźae, ze wsktzeslame tego samego materiału zużyto 
milit11ryzmu niemieckiego, na.i- barwników na sumę 124 zł. 
większego wroga wszystkich w zakladach przemysłu ba­
narodów europejskich, gwa- wełnianego znajdują się jesz~ 
rantuje bezpieczeństwo Jakie- cze ogromne zapasy ponadnor­
gokolwiek kraju europejskieg<>. matywne. Na dzień 31 sierpma 
Trudno zrozumieć, Jak można br. wyniosły one ponad 38 ml­
remil ltaryzację Niemiec zachn- liopów zł. 
dnich, stwarzającą groźbę dla 
pokoju w Eurnpi~ i na całym 
świecie, przeciwstawiać propcr. 

Obrady X sesji Rady Naro- zycjom rozbrojeniowym. 

W dalszej cześcl r~feratu 
omówione zostały źródła wzro­
stu produkcjt I gatunku i wy· 
dajnoścl pracy oraz oszczędne­
go spalania węgla i zmniejsze­
nia zużycia energii elektrycz­
nej. 

dowej m. Łodzi zakończyło Dr.iga poprzez konferencje 
przyjęcie uchwały w . • sprawie typu Brukseli czy Londynu 
dalszego upowszechnienia prowadzi do zaostrzenia na­
kultury na terenie naszego pięcia międzynarodowego, do 
in,ia&t.I&, ,., - ~. przygotowania możliwości po- W obszernej dJl_skusji z.abie-r 

W dy&kusji zwrócono szcze­
gólną uwagę na konieczność 
rozwijania nowych, postępo­
wych metod pracy, które są 
najważniejszym orężem w 
walce_ o obniżkę kosztów pro­
dukcji.' z dotycticzasowych 
danych wynika, że w przemy­
śle bawełnianym 30.958 osób 
stosuj.il metodę żandarowej, 
21 tys. robotnic i robotników 
pracuje metodą Korab\elniko­
wej. Wezwanie majstra Jania­
ka podjęły 4.234 osoby, a tow. 
Morawskiego - l.112 zespo­
łów. Zorganizowano 119 plo­
nów bezbrakowych. 

Wiele miejśca w dyskusji 
poświi:cono również sprawie 
szkolenia i doszkalania zawo­
dowego robotników i maj· 
strów. 

Liczni dyskutanci wystąpll! 
z ważnymi wnioskami. M. In. 
tow. Polawski z ZPB im. Mar­
chlewskiego mówił o koniecz­
ności zastosowania w zakła­
dach na snowadłach szybko­
bieżnych wałków liczniko­
wych. 

Przedstawiciele· Instytutu 
Włók.lennictwa mówili o zbyt 
stsbym upowszecnnianlu w 
przemyśle doświadczeń i u­
siągnlęć placówek naukowych. 

Wczorajsza narada przemy­
słu bawełnianego, na której 
dokonano oceny pracy tego 
przemyslu, zmobilizuje &zeró­
kie rzesze robotników i robot­
nic, majstrów i techników, in­
żynierów i pracowników umy­
słowych do wzmożonej walki, 
o obniżenie kosztów własnych 
produkcji, które są zasadni­
czym czynnikiem w realizacJi 
programu szybszego podniesie­
nia stopy życiowej ludzi pra­
cy miast i wsi. 

Podsumowania dyskusji do­
konał dyrektor naczelny 
CZPB-Pó!noc, tow. M. Mamos. 

Na zakończenie obrad podję­
to uchwalę, w której nakreślo­
no naj'bliższ.e zadanie przemy­
słu bawełnianego w walce o 
zwycięskie wykonanie wska-
zań II Zjazdu PZPR. ~ - -

Pod ochroną policji 
Adenauer pertraktuj~ 

z Mendes-Franeem 
19 paidzłemłka rosp0ct:•ł Ilię w PKYill - według okre• 

ślenia dziennlk6w prawicowych - „wielki łydł:ień dyplo­
matyczn7•1. Pn:ybyl tu kanolers boński Adenauer, aby po. 
rozumieć się z premlerein Mendes-Fn.nce'm w sprawie Za· 
głębia Saary i w innych kwesłlaoh spornych or.z przygoto­
wać w ten aposób warunki do rozwilłZ&nia zasadniczego 
problemu: uzbrojenia Niemtec zachodnich w ramach ZJDie­
nioneg0 pakłu . brukselskiego i pr.ldu atlantyckiego. 

Adenauer przybył we wto- widuje sli: nawiązanie JicisłeJ 
rek do Paryża w towarżystwie współpracy wojskowej mią­
podsekreta.rz.a stanu Hallstei- dzy obu partnerami w celu 
na, nieofic.~lnego ministra przygot.owania kadr dJa armil 
spraw wojskowych Blanka dwukrotnie · większej aniżeli 
oraz kilkuna&tu innych ne- kontyngenty prze-widziane w 
czoznawców i doradców. o- Londynie, 
świadczył on na lotnisku ..------------­
dziennikarzom, że }est „dobre1 
myś1i" co do wyników swych 
rozmów. 

Pierwsza rmmowa między 
Adenauerem a Mendes-Fran• 
ce'm odbyła się w Pala~u de 
la Celle St. Cloud, w odległo­
ści około 16 km od Paryżs. 
Adenauer zjawi! się tam pod 
silną eskortą policji francus­
kiej. Dostęp do pałacu został 
szczelnie zamknięty. Policja 
nie dopuszcza tam w szczegól­
ności delegacj.i społeczeństwa 
francuskiego, pragnących za­
protestować przeciwko · pla­
nom remiUtaryuicj1i Niemiec 
mchodnich. 

Rokowania mlęd1zy Ade­
nauerem a Mendes-France'm 
mają charakter ściśle pOufny. 
Zapoczątkowują one serię 
dalszych .narad. Tak więc 20 
pa:.\dl'Jiern\ka rozpoczyna się w 
Paryżu konferencja przedsta­
wlciell Stanów Zjednoczo­
nych, Wielkiej Brytanii, Fran­
cji i Niemiec zachodnich, 21 
października konferencja 
dziewięciu krajów, które bra­
ły udział w opracowaniu u­
chwał londyńskich i 22 paż­
d.ziernika - sesja. rady atlan­
tyckiej. 

* "' * Powołując się na pismo mo,-
nachijskie „Deutsche Woche" 
dzie-nnik „Der Abend" pisze, 
że podczas mających się od­
być 2B października r<l'mlów 
Adenauera w Waszyngtonie 
podpisane będą daleko idące 
tajne umowy ws.prawie współ­
pracy millta.rnej między Bonn 
a Waszyngtonem. Wysoki ko­
misarz USA w Niemczech -
Con.ant, omówił już w B<>nn z 
Adenauerem szczegóły tych 
umów, Na ich pods-tawie pflle-

Pla~owa'na 
przez Adenauera 
delegaU:zact·a IPO 

stanowi jawnij kontynuację 
poHtykl Hltlera 
Protesty w Niemczech zachodnich 
W Niemczech zachodnich 

nieustannie wzrama fala pro­
testów prZE!ciwko planowane­
mu przez rząd Adenauera pro­
cesowi o delega1i.ul.cję Komu­
nistycznej P;1rt1i. Niemiec 
(KPD). 
Miesz.kańcy Ma.Neiwitz 

(gótna Frankonia) w pism1e 
protesbacyjnym do przewod­
niczącego Bundestagu boń­
skiego dr Ehlersa stwierdzają, 
że zamierzony proces stano­
wiłby pierwszy krok na dro­
dze do dyktatury na wzór hi­
tlerowski. Podczas gdy w 
Niemczech zachodnich wypu­
szczani są z więzień military­
ści i faszyści - stwiercraa da­
lej pismo - zabroniona ma 
być działalność ·pai:tiJ., która 
od chwili swego powstania 
konsekwentnie zwalcza wojnę 
i faszyzm. Przypominamy so­
bie, że pierwszym urzędowym 
krokiem Hitlera była również 
delegalizacja KPD. Nie chce­
my, aby znowu powiórzyła się 
przeszłość. 

Ostatnio mieszkańcy Nie­
miec zachodnich rozpoczęli 
akcj~ zbierania . podpisów pod 
petycjami, żądającymi od rzą­
du Adenauera odwoł.ania pro. 
~~\.\ ~~~.!g){l'.!:>,y"'~ 

I 
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Z kampanii 
, 

11rzewozow jesiennych 

Decyduje każdy wagon 
' 'Wrzesień był pierwszym pianami globalnym!, składa• 
łnlesiącem wzmożonych ' prze· nymi przez ministerstwa, a 
wozów jesiennych. Kolejarze planami indywidualnymi po. 
DOKP - Łódź przystąpili do szczególnych zakładów. Pierw­
kampani l przewozów dobrze sze są zbyt często robione „na 
przygotowani, lepiej aniżeli na wyrost". Np. plan na wrze. 
przykład w roku ubiegłym, a s\eń Mlnisters,twa Budownic. 
jednak plan przewozu masy twa Miast i Osiedli był aż o 
towarowej nie został we l'f proc. wYżazy od rzeczywi­

nak same kary nie rozwiązu· 
ją syt'uacj-i i kolei wcale nie 
zależy na ich pobieraniu. Ma· 
ją one raczej z.n,aczenie ostrze­
g11wcze. Kierownictwa po· 
szczególnych zakładów muszą 
wreszcie zr:ózumieć, że płacąc 
osiowe nie tylko podrażają 
swuje koszty własne, ale i U· 
trudnlają pracę kole!, unie­
ruchamiają część taboru tak 
potrzebnego naszej gospodar­
ce. 

Nowe maszyny 
.otrzymał 
przemysł obuwniczy 

Związkowcy w'obliczu wyboi-ów 
do rad narodowych 

Fabryki przemysłu obu­
ność wszystkich naszych pro· wniczego otrzymały w lu', 
gramów. 

wrześn.iu w pełni zrealizowa- etych potrzeb. 
ny. Wprawdzie do 100 proc. Wiele do życzenia pozosta­
zabrakło bardw niewiele - wla także rytmiczno~ 111ła­
tylko 10 · tys, toon - ale za· dunku w.agonów. Zwykle w 
l:>rakło. pierwsz.ej i drugiej dekadzie 

Tempo przewozów jes!en- każdego miesiąca n ie wszyst­
nych wzmaga się z dnia na kie wagony wstają wykorzy. 
dzień. Wnrto więc na przy• stane, a w ostatniej rozpaczy• 
kładzie wrteśnia omówić glć• na s'ię „szturm o wagony". 
vme przyczyny niewykonanb Do DOKP-Łódź. napływają na• 
planu, wskazać na istniejące glące pisma, urywają sill te• 
jeszcze a nie wykorzystane lefony. Ale nie wszystkie żą· 
rezerwy, na szereg braków, dania można wówczas zaspo· 
których szybkie usunięcie koić i bardzo często jakiś 
gwarantuje pełną realizację ważny artykuł czy surowiec 
zaplanowanych zadań. . n ie może być w porę dostar-

Nie ulega wątpliwości, że czony do miejsca przeznacze• 
J:>OKP-Lódź mogla wrześnio- nia. 
we zadania wykonać z wyso• Sprawą niezmiernie wa!ną, 
ką nadwyżką. Okazuje się bo- szczególnie w okresie przewo­
wiem, iż zdolność przewozo- zów jesiennycn, jest przestrze­
wa kolei w tyin akre<1ie na ganie przez klientów technicz­
skutek· przetrzymywania wa- nych norm ładunkowych. Ra• 
gonów w czasie załadunku • i cjonalne wykorzystanie wa„ 
wyładunku została zmniej- gonów decyduje o właściwej 
szona o 70 tys. tonn. A więc gospodarce taborem. Trzeba 
'-- gdyby użytkownicy nie stwierdzić, że mamy coraz 
prLBtrzymywali wagonów - więcej zakładów, ktore trosz­
plan zostałby zrealizowany w czą się o pełny załadunek wa­
l OO proc. i można by było gonów (ZPW im. Gwardii Lu­
przewieżć jeszcze dodatkowo dowej, huta „Kara" i wiele 
60 tys. tonn towarów. innych), ale są i takie, które 
· Winę za wrześniowe niedo- tego nie przestrzegają. 
magania. ponoszą przede Obecnie dużep znaczenia 
wszystkim użytkownicy tabo- nabiera sprawa załadunku i 
1·u kolejowego, których współ· wyladunku wagonów w nie• 
praca. z DOKP w dalszym dziele i święta. Jak wynika z 
ciągu pozostawia. wiele do relacj i Wydziału Handlowego 
iyczenia.. Obok przetrzymy· DOKP-Łódź, większość przed­
wania. wagonów występują lu sięblorstw tylko częśc iowo 
I inne braki, jak na przykład . wykorzystuje te dni, ttuma­
niepełne wykorzystywanie ta· cząc się brakiem dodatko­
boru, przez co zmniejszają się wych funduszów. Ciekewe 
możliwości przewozowe kolet. jednak, skąd przedsiębiorstwa 
Dotychczasowa praktyka. wy· te biorą środki finansowe na 
kazuJe także, że wielu klien· płacenie tzw. osiowego za 
tów nie przestrzega wykony- przetrzymywanie wagonów. 
wania składanych prze21 sie· Wiadome> przecież, _że tych 
ble pięciodniowych i miesięcz· \1;ydatkóW nie przewidują 
nych planów zapotrzebowania żadne preliminarze. 
na wagony. Dotyczy to w . Skoro mówimy juz o oslo­
pierwiąm rzędzie zakładów wym, to warto powiedzieć, iż 
podlecłych Minislerstwu Prze- w ostatnim czasie szereg 
mysłu Rolnego I Spozywczego, przedsiębiorstw zapłaciło wy­
:Minlsterstwu Górnictwa, Mi- sokie kary za przetrzymywa­
nislerstwu Przemysłu Chemi- nie wagonów, a między · inny­
(lZIJego. mi ZBM - 6 tysięcy zł, 

W t!'06ce o lepszą współpra. 
cę z. klientami i racjonalne 
wykorzystanie wagonów Od 
kilku już lat prowadzone jest 
współzawodnictwo między­
branżowe pomiędzy poszcze­
góln:ymi stacjami i zakładami 
pracy. W roku bieżącym w 
DOKP-Lódż ilość podpisanych 
umów o współzawodnictwie 
wzrosła do 514. Trzeba jednak 
stwierdzić, iż wiele zakła<.iow, 
które podpisały umowy, nie 
Interesuje się uzyskanymi wy­
nikami, nie deleguje swych 
przed.stawideł! na miesięczne 
narady. Dotyczy to m. in. 
ZPDz im. Rychlińskiego. 
Łódzkiej Dmuchalni Szkła i 
11eregu · innych. Natomiast 
bardzo aktywny uQ.zi.ał we 
współzawodnictwie biQrą ZPB 
im. Nowo.tki w PiQtrkowie, 
CTB w Lodzi, Elektrownia 
Łódzka. Nic więc dziwnego, 
i• ich wsp<Słpraca z koleją u­
kłada .się coraz; lepiej, a na 
ostatniej naradzie odbytej w 
DOKP-Łódź zakłady te zosta­
ły wy1·óżnione specjalnymi 
dyplomami. 

Aby współzawodnictwo mię­
dzybranżowe spełniło swe za­
dania, konieczne jest, by kie· 
rownic(wa poszczególnych za­
kładów bardziej Interesowały 
się pracą działów 1 brygad 
transportowych, aby mobili­
l!OWały swych pracowników 
do wzmożonej walltl o palmę 
pienvszeństwa. 

Październik jest miesiącem 
nczytowego nasilenia kampa­
nii prLBwcnów jesiennych. Nie 
ulega wątpliwośc~ iż kolej 
może i powinna sprostać 
swym zadą.niom. Ale dośwJ.ad­
czenia ubieglegc> miesiąca do· 
wiodły jeszcze raz, i.e bardzo 
wiele ż.ależy od użytkownJ.... 
ków, którzy w wielu wypad· 
kach decydują o wypełnieniu 
lub niewypełnieniu zadai'1 
przez kolej. 

M. K. 

Jakże często jeszcze w pra­
cy naszych związków zawodo­
wych można się spotkać z ta­
kimi wypadkami. Oto załoga 
dopomina się u swej rady za­
kładowej o większą I skutec:.:­
nlejszą troskę, np. o zdrowie 
pracowników, ich zaopatrzenie 
czy poprawę warunków miesz­
kaniowych. Jest w tej dzie­
dzinie wiele niedomagań. Cóż 
na to reda? „Widzicie przecież 
- powiadają jej członkowie 
że robimy, co możemy. OZR­
zorganizowany, ale brak nam 
pomieszczeń na punkty usługo­
we i sklepy ·- za ciasno u 
nas. Zakładowe fundusze na 
remonty mieszkań wykorzy­
stujemy w pełni, ale nie mo_gą 

'one wystarczyć na zaspokoJe­
nie wszystkich potrzeb. A lecz­
nictwo? Na własną przychod­
nię trzeba będzie, niestety, 
jeszcze poczekać, bo to kosz~ 
towna rzecz", 

Czy jednak rzeczywiście 
\vjelu z tych życzeń i skarg za­
łogi nie można było pomyślnie 
i szybko załatwić? Nieprawda. 
Jeżeli tego nie uczyniono, to 
często dlatego, że organizacja 
związkowa nie rozumiała czy 
nie doceniała znaczenia współ· 
pracy z gospodarzem swego 
terenu, z radą narodową, 

Ograniczając sw~ działalność 
do własnego zakladu, organi· 
zacja związkowa nie jest w 
stani-e rozwiązać należycie 
wielu spraw bytowych załogi. 
Najlepszy OZR nie może się 
obyć np. bez dOBtaw z zew­
nątrz artykułów przemysło­
wych. WystarczaJący ich aso:·· 
tvment można tylko zapewmć 
przez ścisłą współpracę z radą 
narodową. Zres7tl\ najlepszy 
OZR nie rozwiąże , wszystkich 
zagadnień, zwlą1.anych z zao­
};latrzeniem członków załogi I 
Ich rodzin w tywność i in· 
ne towary, nie zorganizuie 
wszystkich nie;;będnych uslug. 
Podobnie jest • z problemem 
mieszkań, lecznictwa, potrzeb 
kulturalnych. Ponadto nieobo­
jętny jest dla pracowników 
np. wygodny dojazd do pracy, 
sian sanitarny miasta czy osie­
dla, ilość i poziom pracy szkół, 
a więc to wszy-;tko, co należy 
do działalnoś:i rad narodo­
wych, o czym one decydują l 
co są w stanie rozwiązać z 
korzyścią dla wszystkich 
mieszkańców. 

Związki mają swych licz„ 
nych przedstawicieli w radach 

Innego rodmju n!edociąg· ZZPBarw. „Boruta" - 4 tys. 
nięciem jest fakt istnienia zł, Łódzkie Zaklady Włókien 
poważnych róznic pomiędzy • Sztucznych - 3.5 tys. zł. Jed• 

______ :...,_ __________________________ _ 

lnży-riier · -stani_sław Dqbrowski 

NA ZDJĘCI-U: inź. St. Dąbrowski (pierwszy z prawej). 

Z aśnleżoną . wiejską drogą 
sunęJy długie kolumny 

wojska. Powietrzem wstrząsa· 
ły raz po raz odlegle Już wy­
buchy. Klęby dymu zaściela· 
ły pól nieba, kładąc się cięż­
kim płaszczem nad dachami 
jakby wymarłej wsi. 

Nagle, gdy pierwsze ondzi\. 
ty wojska zbliżyły się do Cha­
łup leżących na skraju wsi, 
rozległ slę rad()sny okrzyk: 

- O rety! Nasi jadą! 
W jednej chwili droga za­

roiła się ludźmi. 
- Hll.l'a! Niech zyjął 
- Nasi, nasi, kochaneczki, 

przepędzilt szkopów] 
- Zdraw~twujtle, zdraws• 

twujtie, towarisz.czi I 
Tak wieś Jasieniec Solecki 

witała zwycięską Armię Ra­
dziecką, niosącą \VDlność pol­
skiej ziemi. Takie to chwile 
radości przeżył tam kilkunas­
toletni wówczas - Stasiek 
Dąbrowski. 
~rzezwyciężając nieśmla· 

łość, biegi wi;zędzie tam, gdzie 
kwaterowali źnłnlerze radziec­
cy, aby posłuchać mowy tak 
podobnej do polskiej, posłu· 
chać Wiadomości z dalekiego, 
a zarazem tak bliskiego kra• 

stale oprócz książek fachowych 
także czasopisma radzieckie I 
zawsze ma wiele wiadomości 
o nowościach I technicznych · 
wynalazkach. Znając już cał­
kiem dnbrze język rosyj•kl, 
wprost pochłaniał publikacje 
radzieckie. 

7 To jedyny nar&! na świe-o 
cle, który nie kryje swojej 
wiedzy, a dzieli sie nią z in· 
nym1. Zauważ tylko. że ni• 
gdzie nie znajdziesz tylll do­
kładnych opi~ów z dziedziny 
PQStępu technicznego I badań 
naukowych, co w czasopiśmie 
„Tekstilnaja Promyszlennost" 

tłumaczył swemu przyja• 
cielowi i wspól!okatorowi z 
„akademika". Jankowi. 

Po pewnym czasie. kończą• 
cy już Politechnikę pn:yjacie• 
le, }~k zawsze nierozłączni, 
choć rM:ni usposobieniami, m­
częll się zastanawiać naci WY• 
borem pracy dyp\()mowej. Sta­
siek mla/ dziesiątki projek­
tów, ale stale wraca! do Jed· 
nego: 

- Chyba się zajmę poróW"' 
nanlem systemu automatycz~ 

nego I ręcznego przeno•zenia 
runka na zespołach zgrzebJar· 
skich. To mnie szczególnie in­
teresuje, bo wiem, że na tym 

* odcinku pozostajemy w tyle ju. 

" • za innymi, a przejście na au• „, inęło kilka lat. Stasiek Dą• tn-mnty Jest konieczne. Czvta· 
browski ukońcŁyl naukę lem nR ten temat ciekawą 

w gimnazjum radomskim. pfacę w piśmie radzieckim.„ 
Przyfechal do Łodzi i parado- • " 
wał _w ~antazyinie na u~h.o J nivnier stan'isł.aw Dąbrow-
zsunięteJ czapce studenckie], sk' pros on jest do dyrek-
11os1.ąc w sercu dumę z tytu· t 1 z Y 
lu prymusa wydziału wl6kien- · 

0~iod lnzy,nler, prncownik 
niczego Politechniki. nauko:y Instytutu Włókien· 

Ale dalej pozost.al cichy nictwa · szybko przygladza 
ł. nieśrnialy. ~~ledzy lu· ' włosy,' zapina marynarkę i 
bil! go I cenili, bo nie wchodzi do gabinetu. 
chował wiedzy dla sie- - Panie Inżynierze, czy nie 
bie, a jak już coś znal. to znal łntere~owalby pana taki te· 
do głębi. Wiadomo bylo na mat: należy opracować pokry. 
przykład, że Stasiek czyt'uje cia z mas plastycznych na 

walki rozciągowe maszyn 
przędzalniczych. Temat leży 
już od 1946 roku t nikt go ja­
koś nie bierze. Tymczasem na 
p okrycie walków zużywa się 
kolosalne Ilości sukna t skó­
ry - wszystko mateńały de­
ficytowe. Pokrycia z mas pla­
stycznych dałyby ogromne o­
szczęd noś cl. 

Inżynier Dąbrowski odpoo 
wiada z właściwą sobie po­
wści~liwością: 

- Owszem, chętnie się tym 
zajmę. . " . 

Idąc wieczorem na spotka• 
n ie z Irką, dtwłgał pod pachą 
grubą teczkę, wypchaną pa• 
pi erami. 

- Pt·zepruzam, te się trO" 
chę spóźniłem, ale zagrzeba„ 
tern się w wYciągach doku• 
mentacjl radzieckich. Zaczy• 
nam nową pracę, więc chcia­
łem wzią~ do dqmu konieczne 
do przeczvtanfa materiały. 

Irena uśmiechnęła się tylko 
I pogrnzila mu żartnbliwie: 

- No, no, następnym ra• 
zęm nie będę czekała. 

* • • 
lnrnler Dabrowskf „zakc>o 
p~I" 11~ bez r~zty w swej 

pracy nad pokrvciaml z mas 
plastvcznych. Tylko krótkie 
spotkania z Ireną dawały mu 
odrobinę wytchnienia, ale I 
wówczas rozmowy wracały -
niestety .- do przedmiotu, któ· 
ry pnwodowal, ie młody pra• 
f()1Ąrn ik naukowy raz promie­
niał radością. to znc>wu popa• 
dał w . ,czarną rozpacz". 

Sieli7.ąc klf'lly~ w swym ole• 
wielkim. skromnie urządzo­
nym pokoiku sublokatorskim 
przeMlucal Jut po raz niewia• 
d omo który dokumentację ra• 
dziecką, dotyczącą pokryć z 
mas pla~tycznych. Ob()k ptę­
trzy!y się stosy notatP.k I t"Y· 
sunków. Myśl pracowala go­
rączkowo. 

- A wlęe tak. to luf ma• 
my. Istniejące urządzenia do 
produkcji tuleiek przysto· 
l!Owaliśmy do naszych potrzeb. 
Bęnzfe można na nich roblt 
pnkrycfa. Zasada bedzie nieco 
Inna niż w Związku Radziec· 
kim, bo onf mają specjalne 
maszyny, których mv jeszcze 
nie PD•ladflmv. A teraz recetl· 
tura na masę plastvczną. Ja­
kie ~kladniki ool daią? Aha 
- mam. Tvlko że niektńrvch 
z tvch składników nie mamy 
w kraju. Jest tylko p-O<lstawo­
wy surowiec: polichlorek wi­
nylu„. • 
Sypią się na papier paciorki 

w ~.r ., ..... , tu.r ... ~ .... .,.„ 
ró ._ •rl 1.' • 

Sk t 1 ~~'~'~'t p• .2 ii 

sy • łtl '-'ll111 • 

. ;;; . 
Po kilku miesiącach w przę­

dzalni Zakładu „B'; ZPB tm. 
Stalina pojawiła się grupa lu­
dzi, wśród których robotnicy 
dostrzegli naczelnego Inżynie­
ra zakładu, tow. Urbańczyka. 
glównei?o mechanika Bogumi­
ła Maksa. kierowników zmia­
nowych Potockle~c> t Fafllka . 
Wraz z nimi szli dwaj ·obcy 
ludzie, z którvch 1eden ni6sl 
p()kaźną paczkę. Pndeszl! do 
jednej z przędzarek obrączko· 
wYCh. !,,, 

- Towar11sze. zatrzym11mv 
chwilowo maszvnę, robl!Tlv 
prńbe nowyrh pokryć na walki. 

Byla to chwłla pelna naple­
cla. Intvnier Dąbrowski t la· 
boran! Instytutu Kruo~kl -
prr.velRdall sle maszvnle. 

Prńba nieudana! - Po pu· 
szczenfu ma~zynv w t'urh. r>o· 

'kryclR zaczęlv sie odk•ztakat' I 
zsuwa~ z wiiłków. Intvnler 
Dabrnwskl był st.crerze zmar­
twiony, 

- Jeszcze tle, udzfal piasty• 
fikatora za maly, tworzywo za 
twarde„. 

Wres7,cle po kilku następ­
nych próbach - zwycięstwo! 
Stanisław Dąbrowski promie­
ni.al rJldością. 

- Trzy l.ata tmudne' pra­
cy - mówi! - to głupstwo. 
na iwatn!Pf1ze, te sie udało. 
NowY rodza.1 masy plastycz· 
nej zastąpi drogą skórę I suk· 
no. 

* • • 
Znńw m1nał rok. Intvnler 

D~hrowskl wraea z Instv· 
tutu do nomu. .Je~iennv rhl6<! 
wciska sle r.a kołnierz nleprze­
mAkalneP"o pl"~zcza. Tnżynler 
tP.l?O 1ennaft nie czuje. Jesl 
7.Rmv~ln-nv. Wrho<l7'ąr na tl'· 
rPn ' blokńw ~tarego Miasta. 
mruc7v do s1ehle: 

- Gdzie fa to r:r.vtalem, do 
llrhR. e:llr.le to hvło.„ -

Ale już :>.a ł"hwile nowa 
mvśl rnzia~nia mu twarz: 

·- Jak to dobr7e. te Irena 
kunłfa Joasi cieple ~pfoszkl 
Zrnhi!o ~ie naszle zimno„. 

Po chwil! ln7.vn1er Dabrow. 
•kl sied7i .tuż przv •tnle, triv­
ma iac n11 kolan11c-h nśmi"mle· 
• leczna córke JoaRfe. W7.i"f'­
ki1>m obiee:a swe mip~;r,kanle. 
pnkó1 1 kuchni11. któreg() ~ela­
ny dn~łnwnlP l!lną 7.R ~tn•Rml 

ksia7t>k. Zona przyimtnwu­
le dzl!'C'kU fe<lzenie. Tnżynier 
qoogJada nA nią I m~wi roz­
ciąga;~<' 7. lekka ~łowa: 

- Wiesz. zn<t~lem d1I~ 
przv1ęty na kantlydata do 
partii... 

I dawnym swym zwvrz~· 

lPm. nl""""'"'"''"'" n1eśmiałv. 
•• 1 ,„ ,e•t to ru-

.ł. 
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narodowy9h I w ich komisjach; 
Mogą oddziaływać na pracę 
rad poprzez swe instancje, 
I ta droga, droga akty­
wizacji członków związków 

w radach narodowych, 
jest najwłaśclw~zą, najbardzie) 
skuteczną drogą. realizacji wie­
lu zadań, jakie stoją przed 
związkami zawodowymi w 
dziedzinie za~pokajtrnia po-
ti zeb bytowych ludzi pracy, 

Zapoznaniu wyborców z rolą 
I zadaniami rad narodowycn 

· służyć będą terenowe progra­
my wyborcze oraz dyskusje 
przedwyborcze, w czasie któ­
rych wypłynie l)iejeden postu­
lat mas związkowych pod 
adresem rad. Toteż ważnym 
zadaniem orgaolzacjl 1 lnstan• 
cji związkowych będzie za~ 
poznanie związkowców z wy• 
suniętymi programami oraz 
pokazanie ich związku z cało· 
kształtem polityki naszego 
państwa. Trzeba będzie skru• 
pulatnie rejestrować wszelkie 
uwagi lu.dzi pracy, by następ­
nie dopilnować, aby każde 
słuszne życzenie mogło być 
przez nowowybrąną radę spel­
n.ione. Bardzo doniosłe znacze• 
nie ma wyjaśnianie wszystkim 
związkowcom, że poziom pra­
cy rad, realizacja stojących 
przed rada.mi zadań zależy w 
olbrzymim stopniu od aktyw­
ności społecznej 1 produkcyjnej 
każdego członka związku za• 
wodowego i jego rodziny, 

46 maszyn najnowszej kon• 
Stąd świadomy obowiązek strukcji, importowanych 

wszystkich związkowców: już przeważnie z Czechosłowacji• 
dziś trzeba poprzeć czynem 
p1ogram s"Vego terenu, swój Zainstalowanie tych ma­
własny program, opracowany seyn pozwoliło zwiękseyd 
1 wysunięty m. in, przez zdolność produkcyjną prze• 
związki zawodowe. Trżeba . 
udowodnić jego realność mysłu obuwniczego. W po. 
rozwiilięciem wspó!zawodnlc- równaniu z r. ub. zdolnośd 
twa pracy, w:trnotoną ak- ta wwrosla o 800 par obu­
tywnością w wykonywaniu wia na jedną, zmianę robo. 
planów, w walce o obniżkę 
kosztów własnych, o wyższą czą,. 
jakość produkcji, o to wszyst.. Do końca br. przemysł <>­
ko, co jest niezbędne dla. po- buwnłcey ma otrzymać z im. 
myślnej reali~acji uchwał · portu jeszcze 28 maszyn. 
II Ziazdu partn, co jest tak 
bliskie sercu każdego pracu- W przyszłym roku pr:ae• 
jącego. Będzie to bardzo do- mysł obuwniczy wzbogaci6 
niosła forma. pomocy nowym się ma 0 dalsze nowe ma-
radom liarodowYffi i najmoc- · h ~..s.4 
niejsza dla nich pod.stawa w szyny. Znaczna lC c...,.„ . 
rozwijaniu skutecznej działał- przeznaczona zostanie na 
naści w służbie mas pracują- wyposdenie kombinatu. 
cych, powstającego :w. N~ 

z. s. · Targu. 

To jest Jedna strona tego za~ 
gadnienia, ale konieczność ści­
słej współpracy ·ma jeszcze 
g!ębsz~ przyczyny. Rady naro­
dowe są podstawową formą 
bezpośredniego udziału mas 
pracujących w rządzeniu pati• 
stwem. l stąd też szczególna , 
rola związków zawodowych -
tej najb11rdz1ej masowej orga. 
nizacjj robotniczej - w pracy 
rad narodowych, J.ako tereno­
wych organów władzy ludowej. 
Praca .w radach narodowych, 
to jedna z podstawowych 
form realizacji sojusz'u robotni· 
czo-chlopskiego. Szczególnie 
wyraziście występuje to na 
przykładzie współpracy zwląz• 
ków zawodowych z radami po­
wiatowymi i gminnymi, któ· 
rycb działalność skierowana 
jest bezpośrednio na sprawy 
wsi. 

Organizacje 1 Instancje 
związkowe m,uszą się już dzi~ --------------------------­
głęboko zastanowić nad forma­
mi współpracy z nowowybra­
nymi radami. Trzeba mieć na 
uwadze że wielu nowych rad­
nych ~ d'Zielnych i ofiarnych 
ludzi - nie będzie miało po­
L .ątkowo dostatecznego przy­
gotowania 1 doświadczenia do 
pracy w radach, Udzielenie im 
przez organizacje związkowe 
pomocy powinno si• wyrażać 
między Innymi w otoczeniu ich 
trosl!;liwszą opieką, w kontroli 
Ich pracy; o której winni om 
systematycznie informować 
swych towarzyszy. Dużą po­
mocą dla rad będzie niewąt· 
płlwle szerszy nit dotąd I o 
wiele bardziej aktywny udztal 
związkowców w spo!ecznycb 

Częste nledbcenianle ko-
nieczności współpracy zwiąv­
ków zawodowyc,h z radami 
nie mogło się nie odbić na r~a· · 
l1zacji celów, 1akte przyświe­
cają organizacjom związko­
wym, jak rówmez na prakty• 
cznej działalności rad narodo­
wych. Słabości iednych I dru· 
gich w dużym stopniu wynika• 
ją z braku dostatecznei między 
nimi współpracy, 

Dziś w ob!lczu wyborów do 
tad narodowych stosunek 
związków zawodowych do rad 
terenowych musi się radykał• 
nie zmienić. Odbyte ostatnio 
plenum CRZZ z całą mocą zo· 
bowiązalo wst.ystkie zw1ązld 
zawodowe I w~zystkich związ. 
kowców do jl4k naiaktywnieJ• 
szego udziafu w przygotowy­
waniu wyborów i w samych 
wyborach, a następnie do sta­
łej pomocy nowowybrany~ ra­
clom i ścisłej z runu wspołpra• 
cy, 

Związki zawodowe mają 
swych przedstawicieli w komi­
sjach wyborczych. Kandydlł• 

. tów na radnych I ich zastęp. 
ców będą zgłaszać, obok orga­
nizacji politycznych, ZSCh, LI· 
gi Kobiet I Innych wganl:tacjl 
społecznych - organizacje za­
wodowe. Wielu swoich kandy• 
datów wybiorą załogi robotni­
cze na zebraniach organizowa.• 
nych przez zakładowe kt>ml te. 
ty Frontu Narodowego, 

Od związków zawodowych 
więc w ogromnym stopniu za• 
leżeć będz>ie, jak pi:zebiegną 
wybory do rad i kto się w nich 
inajdzie. Na nich przeto spo­
czywa obowiązek szerokiego 
wyjaśnla.nia znaczenia rad na· 
rodowych i W)'borów do nich, 
obowiązek zmobiiizowania :ta· 
łóg do ak tywnegc uczestnictwa 
w kampanii wyborczej. po­
zwalająceJ wyłonić I wybrać 
do rad naJlep,zych, najofiar­
niejszych przedstawicieli klasy 
robotniczej. Od pracy związko­
wej w tym okresie zależeć bę• 
dzie w dużej mierze, o ile le­
piej I ;iorawniej nowowybra. 
ne rady narodowe będą mogły 
wywtązywa~ się ze swych roi· 
Jeglych zadań, trnskłiwiej dbać 
o I n tere8 v mas pracujących, 

Popularyzacja kandydatów 
do rad w toku kampanii wy· 
borczej pozwoli na nawiązanie 
między nimi a wyborcami śc!· 
ślejszej więzi, która po Wybo­
rach będzie miała wielkie zna­
czenie dla wykonywania przez 
radnych ich obowiązków, 

komisjach rad. 

W usprawnieniu dzlałalno.. 
~cl rad szczególnie ważna ro­
la przypada zwłaszcza niektó· 
rym zwitłzkom zawodowym, 
ja.k . JlP· Związkowi Pracow­
ników Handlowych, Pracow­
ników Gospodarki Komunał. 
nej, Słuzby Zdrow1a; Przemy­
słu Drzewnego l Terenowego, 
Pracowników. Rolnych I Leś.' 
nych, Nauczycielstwa Pol­
skiego. 0ne to powinny w 
pierwszym rzędzie ściśle 
współpracować z odoowledni­
ml komisjami rad narodo­
wych or~ z odpowiednimi 
wydziałami prezydiów tych 
rad. Poprzez te związki -
jak zresztą I wszystkie tnne 
- rady narodowe mogą me 
tylko o wiele lepiej poznawać 
potrzeby swego .terenu. ale 
przede wszystkim skuteczniej 
je zaspokajać. W podniesieniu 
na wyższy poziom pracy apa­
ratu · rad - często jeszcze 
zbiurokratvzowanego - wiele 
mote zdziałać Związek Pra­
cowników Państwowych I 
Społecznych. 

Instancje związkowe I kh 
komórki mają rozlegle mo:W­
woścl rozwijania współpracy 
z radami i wpływania na po.. 
lepszenie Ich działalności. 
Chodzi o to. hy te wszystkie 
możłlwoś1:l zostały w pełni wy­
korzystane, by na trwałe nA­
wiązała się ~c:lsla łączność 
między związkami a radaml 
narodowymi w realizacji 
wspólnych przyświecających 

Im celów, 

Wyrazem tych wspólnych 
celów są terenowe programy 
wyborcze, które będą pod kie-
rownictwem nowoobranych. 
rad wspólnie realizowane. 
l przez tych zwią?kowców, 
którzy będą zasiadać w radac-h 
narodowych, I przez wszyst­
kich Innych, którzy rzetelnie 
będą wykonywać swa.le włas­
ne obowiązki, nie Młując pra­
cy I starań w swym zakładzie 
rrodukcy.inym. Na tej bowiem 
pracy opiera się I z niej prze­
de wszystkim wypływa real· 

Połowy ryb w ZSRR 

W jesiennym sezonie ~a Morzu Kaspijskim odbywają się 
na szeroką skalę polowy ryb . Każdej nocy statki rybac· 
k i e wyposażone w sieci do potowu kilki wychodzą "la 
mo;ze. Zaraucając kotwicę, r11bacy spuszczają w 'wodę 
stozkowq sieć wyposażoną w silne światlo elektryczne. 

Podwodne źródło światla zwabia du.że ito§ci f'yb. 

N A ZDJĘCIU: statek rybacki „Profesor Knipowtcz" 
w czasie nocnego po!owu. kilki. 

Fot. - CAF 

Po.dsłuchane rozmowy, 
czqll 

kosmetyk.a ~bez szminki 
Nie potrze'ba zbyt wiele tracić czasu, aby dowiedzieć &lę, ed 

sądzą kobiety o różnego rodzaju wYrObach kosmetyczny-eh. 
Wystarczy posłuchać przez chwilę rozmów, jakie prowadz" 
one z ekspedientkami sklepów drogeryjno·kosmetycmych. 
Pada wówczas szereg uwag o braka.eh i niedocląg,nięciach 
w produkcji takich kosmetyków, jak np. kremy, pudry, s=in• 
kl, wody kwiatowe itp. 

Formowanie mydel luksusowych w Łódzkiej Fabryce 
Kosmetyków „Ewa", 

- Proezę o gzmJnkę „Ewa 
nr 14". Ekspedientka z obaJWą 
podaje klientce żądany arty· 
kuł.' Obawy jej są słuS<Zille, 

Produkowaqe Jeszcze przed 
rokiem szm!h.kl ,,Ewa nr 14" 
posiadały ładny cyklamenowy 
kolor. Obecnie zmieniono go 
na c!emnowiśnioWY, pozosta­
wiając przy tym tę samą nu· 
meraoję. Wprowadza to w 
błąd kobiety, które mają o to 
słuszne preten~je do fabryki 
kosmetyków „Ewa" produku­
jącej właśnie powyższe szmln· 
kL Pretensje te nie ograni· 
czają się tylko do zmiany nu· 
meracjL Kolory produkoWa· 
nych ostatnio szminek przez 
„Ewę" pozo&tawiają wiele do 
życzenia. Np. S'Zminki nr 12 
ze względu na brzydki kolor 
nie znajdują zupełnie nabyw· 
ców. Od dłuższego czasu leży 

ich kHka tys-ięcy w magazy­
nie Hurtowni Kosmetyków, a · 
nie brak ich także w podręcz· 
nych magazynach sklepo· 
wych. Tymczasem k\ientk.1 
próżno dopytują się o szmin: 
ki koloru cyklamen czy kora• 
lewe. 

Inna rozmowa. - ·Prosiłam 

dzi'\VY!ll rtadO'Woleniem , pow.I.• 
tali pojawiellie elę na rynku 
i.pecjalnych proszk&w l my• 
del do golenia w bakelito­
wych oprawkach. Wszyscy 
czekają na ukazanie sią już 
zapowiadanych nie tonących 
mydeł toaletowych, a także 
mydła kremowego alkallcz.ne­
go do tłustych cer. 

Okazuje się, że jakość pro• 
dukcji niektórych wyrobów 
kosmetycznycą wymaga zna· 
cznej poprawy. Za 1.stniejące 
braki . i niedociągnięcia odpo· 
wiadają przede wszystkim za· 
kłady produkujące kosmety­
ki, chociaż nie bez winy w 
tym wypadku są 1 pracowni• 
cy handlu, którzy słuszne nie­
raz uwagi ł prMensje kupu· 
jących przyjmują wylącznie 
do swojej · „prywatnej" wiado· 
mości. A przecież przekazy• 
wanie uwag odnośnym fabry· 
kom pozwoliłoby w dużej 
mierze dostosować produkcję 
do rotrzeb i wy:nagań kupu­
jących. Na tym powinno zale· 
żeć zarówno producentom jale 
i pracownikom handlu. ' 

J. ST. 

przecież o puder w odcieniu .------------­
brzoskwiniowym, · tymczasem 
dostałam zupełnie inny. - I 
ta pretensja jest s.Juszna. Za · 
wartość pudełeczka pudru wy 
produkowanego przez fabrykę 
kosmetyków „Uroda" nie zga · 
dza się zu{jełnie z zewnętrzną 
etykietą, na której wyrnźnie 

napisane: Puder brzoskwinio­
wy. 

Dlaczego tak grymaszą 
klientki kupujące emalię do 
paznokci? . Nie . podobają im 
się jej kolory, wys.chnięta l)o­
łowa zawartoś::i buteleczek, 
dziwny osad na dnre. Np ema. 
lia wyprodukowana przez fa · 
brykę ,,Halina" w Bydgoszczy 
albo „Uroda" w. Warszawie 
posiada kolory podobne do 
marchwi Nie są one an1 lad· 
ne, ani modne. 

Przy działach wód kwlato-· 
wych I perfum można też 

us·łyszeć cierpki~ uwagi pod 
adresem producentów. Np. 
nagminne są o' tatnio narzeka· 
nia na to, ze zapach wód 
kwiatowych jest bardzo nie­
trwsły albo że Coraz to ina· 
czej pachnie we>da występu · 
.iąca stale pod tą samą nazwą, 
np, „Poemat", „Karat" I lmte. 

Z mydłami toaletowymi nie 
ma kłopotu. Nic dziwnego, 
jakość Ich wedtug opinii ku· 
pujących jest bardzo dobra; 
zachęca do kupowania także 
estetyczny wygląd zewnętrz­
ny Mydła produkowane przez 
fabrykę kosmetyków „Ewa" 
w Łodzi. takie :ak np.: „Bia· 
ły bez", „555", „Reduta", „Pi­
xin" I inne mają już swych 
s.talych nabywców. Także bar· 
dzo dobre &ą mydła lecznicze, 
produkowane przez tę samą 
fabrykę. Mę?.czyżn.i z praw· 

. 
Siadem naszych 

artykułów 
W związku z artykułem za· 

mieszczonym w nr 217 „Głosu 
Robotniczego•• 11. dnia 13 wrze· 
śnia br. pt. „Stoki, dzielnica 
zapomniana", Wydział Han· 
dlu Prezydium Rady Narodo· 
wej nadesłał wyjaśnienie, w 
którym przyznaje słuszność 
krytyce prasowtij i stwierdza, 
że nai;>rawione zostały jut 
piece w ŁZPP nr 1, które by· 
ly przyczyną złej jakości pie· 

· czywa. Obecnie ;akość pieczy• 
wa znacznie się popi:.awlła, 

Ponadto zaopatrzenie w arty· 
kuły przemysłowe miejsco­
wych sklepów zostanie uzu­
pełnione zarówno pod wzglę· 
dem ilościowym, jak i asorty· 
mentowym. 

W celu lepszego zaopatry· 
wania ludności Stoków w ar· 
tykuty pierwszej potrzeby dy· 
rekcj~· PSS-Wschód zobowią· 
zala się do zmia.ny godzin pra· 
cy sklepu przy ul. Zbocze 43. 

· Będzie on czynny od godz. 6 
do 21 z dwugodzinną przerwą 
obiadową. 

• • • 
W odpowiedzi . na notatk~ 

zamieS1Z:czoną w nr 226 , .Głosu 
Robotniczego" z dnia 23 wrze· 
śnia br. pt. „Atrament w pa• 
stylkacb - kombinowane 
wieczne pióra" dyrekcja 
MHD Art. Użytku Kultural· 
ne~o nade&łała wyjaśnienie, w 
ktorym stwierdza, że po opu· 
blikowaniu w Ptasie P<>wYż· 
szej wiadomości. sklepy zosta• 
ly zaopatrzone w atrament 
w pa9tylkach, 



Nasz korespondent 
donosi 

z Paryża-

{ 
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fr&ncja oczekuje z dużym zainteresowaniem 
występu polsk~ch bokserów 
PARYZ (tel. własny). 

' 26 listopada bokserzy Fran­
cji zmierzą się z reprezenta­
cją Polski. Zapowledt tego 
meczu wywołała w Paryiu o­
gromne zainteresowanie. Dla­
tllfo też Federacja Buk-
1el"8ka 1decydowala prze­
nieść mecz · :i ·sali ' Wagram 
do „PaJais des Sporłs", 
największej hall sportowej 
stolicy Francji. Nie ulega ta­
n;ym wątpliwościom, że ta pię­
lma hala będzie 26 listopada 
wyprzedana do ostatniego 
miejsca. Paryż nigdy jeszcze 
nie oglądał oficjalnej repre­
zentacji Polski. Po ostatnich 

( 

.f.aka.rzu 1 

wylecz się sam.„ 
S\ p-rawozdawca radiowy, re· 

daktor Roman Chłodziń· 
ski, nie szczędzi! pochwal dla 
Barana, kiedy w niedzielę po 
południu relacjonował przez 
mikrofon przebieg meczu 
CWKS - Wlólmiarz. Słucha­
cze .s niepokojem wsluchiwaii 
się w slowa sprawozdawcy i 
w uniesieniu bili brawa, ile· 
kroć donosi!, że Baran rozbi· 
ja! kolejną akcję zaczepną 
warszawian. Baran by! jed­
nym z bohaterów tego meczu 
- tak wynikało niedwuznacz­
nie z relacji red. ChŁodziń-
skiego. •1 

Red. Tadeusz· Maliszewś,ki w 
sprawozdaniu zamieszczonym 
w staiinogrod.zkim „Sporcie" 
pisal: „Urban i Baran wyka­
zali dostateczną rutynę, b11 
utrudnić przeciwnikowi ży. 
cie". 

„Trybuna Lurlu" wprost po­
informowala czytelników: „Na 
naj l.epsze noty we Wlókniarzu 
zaslużyl i: Kubocz, Jezierski i 
Soporek w napadzie, oraz Ba­
ran w obronie". 

Tymczasem organ Glówne­
go Komitetu Kultury F i zycz­
n ej i Centralnej Rady Zwiqz· 
ków Zawodowych „Przegląd 
Sportow y" w sprawo ~daniu z 
meczu napisal: „ W.e Wlóknia­
·nu trudno jest kogoś wyrói:· 
nić. Łodzianie nie mieli naj­
lepszego dnia, a , w ataku je· 
dynie Soporek walczy! n ie­
u•tępliwie o każdą pilkę. Do­
piero pod koniec meczu kit­
ka ładny ch zar,i-ań zademon· 
st rawa! Kubocz. W obronie 
slabo zagra! Em·nn, z którego 
też winy padla bramka, z.do­
by :a pnez Poh!n". 

PrzymrtJę - 7estem w cięż· 
kiej rozterce. Jak więc wla­
śdwie gral Baran? Jedni mó­
wią o n im z uznaniem, „Prze· 
glqd Spmtow y" wprost oskar­
ża go o na j gor szq grę. Kto ma 
racie? 

Sprawozdawca „Przeglądu 
Spor towego" mia! prawo za· 
snąć na meczu Ostatecznie 
dzień byl pochmurny, desz­
czowy i senn11 Czlowiek ule­
gający sennemu nastrojowi 
n ;e może być szczęśliwy, gdy 
wysyła się go na mecz pHkar­
ski. To jasne. Obawiamy się, 
że sprawo:dawca „Przeglądu 

Sportowego" uLegl podczas 
n !edziel nego m cezu ostrern u 
atakowi drzemki. Stąd wła­

śnie to 1ego dziuone spra w o-
2danie, zakończone cytow.aną 

opinią o Baranie 
Czy bronimy Barana? Ale 

s ktJ.dże! Nie o oiegj nam cho­
d·i. Rzecz w tym . by spraw o­
zdania W OFICJALNYM OR· 
GANIE GKKF były fachowe 

~z,' mański „ 

bi:e re~or~ świata 
vv podnoszenill 

ciężarów 
BERUN. - M lst rr śwloto w podno­

sze niu c i ę .!: o rów. nt;Jng isto , wogi ci ęi:· 
kiej, Szymoriski (USA), sta rtując 17 
bm. w lilie (Francjo ) pop rawił nole· . 
:żqcy do niego l'eko rd świata w pod· 
rzuci e, uzyskując doskonały wynik 
1112,5 kg. 

mistrzostwach Europy, polski 
boks cieszy się we Francji du­
żym uzna'niem, a eksperci od­
dają mu zdecydowane pierw­
szeństwo na naszym konty­
nencie, Pamięta sle tu dobrze, 
Iż jedyne dotąd oficjalne spot­
kanie między Francją a Pol­
ską, roiiegr!lne w 1938 r., przy• 
niosło Francuzom druzgocącą 
klęskę 14:2. Jest całkiem zro­
zumiale, iż kierownicy fran­
cuskiej Federacji Bokserskiej 
Pragną wziąć rewanż za tę do­
tkliwą porażkę. Czyni się więc 
staranne przygotowimia do 
meczu. 

się w ostrym treningu. Do me­
czu co prawda p0Zt1staje 5 ty­
godni, jedna.k Francuzi nie 
chcą zaniedbać niczego, a.by 
staną.ć z szansami do walki 
przeciw najlepszej arużynłe 
Europy, 

P. COURTIN, 

Szachowe mistrzostwa Polski 

Czołówka umacnia 
swoje pozycje 

Najbliższe runay mogą 
rozstrzygnijć o wyniku turnieju ,... 

WcioroJ dogrywa~ port!• niedokofi· 

Z całą pewnością zobaczymy 
w nim kilku dobrych, „sta­
rych" znajomych. W wadze 
pl_Dr]\qwej wystąpi więc Ven­
taja, któr.y trzy Iata temu zdo· 
był w Mediolanie tytuł mi­
strza Europy I był uznany za 
najlepszego technika. Dzlę- czc>ne. Sl;wa w parU4 z Makorczyldem 

ki niemu Federacja. nie ma miał przewagę, lecz Już w 3 ruchu po 

kłopotu z obsadzeniem ,:vagi wznowieniu gry został zaskoczony nie 

piórkowej, chociaź świetny przewidzianą w anal izie odpowiedz~q 

bokser tej kategorii Hamia przeciwnika. M istrz Pclski nomy!!oł się 

przeszedł na zatvodowshvo. przeszło pół godliiny i wreszcie wyno· 

Siadami Hamii poszli także lazl wa riant, który po kilkuposu~;ęcio­
inni ucze~stnicy mistrzóshiv w wej ostrej wo lce doprowadził do remi­

~arszawie: PiersonJ Daidi, sui 
~ . b d Dworzyński bez gry poddał partię 1 r.-ou ar et, Coudan, ale na 
ich , miejscu pojawili się mło- Tarnowskim. 

dzi chłopcy 0 niepowszednim Partia Witkowski - Gawllkowskl po 
dobrej obustronnej grze zokońciyło 1ię 

talencie. A więc przede wszyst- n ieroz~ranq. Gromek zremisowal z 
kim Algerczyk Hallml, świet- Brzóskq. Brzóska w pańH z Gniote.m 
ny bokser wagi koguciej o nie- mial przewagę figury za 2 plony, lecz 

kl j il I Ó 11 ie mógł wygrać z twardo. broniq_cym 
ZWY e S e C OS W, W lekkiej s ;ę partnerem. Ciejka odnlósl swe pier· 
Francuzi mają Pompela, groź- wsze zwyclęshvo w t\Jrnieju, wygryNajqc 
nego fightera, który jednak ze Szczepańcem. 

nie potrafi nigdy zdnbyć na- Kwilecki wygra! z Ploterem, który jak 
leżytej kondycJ·i. W wadze 

1 

dotqd w "tvm turn;eju gra poniiej swoich 
moż l iwoSci. 

ciężkiej nadziej~ Francji jest Błaszczak m;ał gorszq pozycję z Ró· 
Pro\vansalczyk Magnetto. i:oriskim, zdołał jednak wykorzystać 

przeoczenia pn:eciwnika I uratował 
Wreszcie-mam wiadomość par1;ę. 

dla Drogosza. Jego przeciwni- Stan tabeli_ turniejowej: ·Siiwa 7'/, 
pkt., Tarnowski 7 pkt., Gaw!ikowski I 

kiem 26 listopada będzie praw• Arłamow>ki po 6'/• pkt., Makarczyk 6 
dopodobnie Guerrad, rudy jak I pkt., Gn;ot I w;tkowsk; po 5'/• pkt., 

Dworzyński, Grynfeld I Brzósko po 5 
wiewiórka. zabl,jaka, o szcze-

1 
pkt., Błosu:zak ; G r„mek po 4'/, pkt., 

~I • • b • I f Ploter, _ Z iembińskl, Kwilecki i Rótońsld 
go me n\e ezp1ecznym ewym I pa 4 pkt., Oejka 3 pkt., Szczepon;ec 

sierpie. Technik przy tym wy- 2••, pkt. 

borny I Dzi ś, o godz. 16, 11 rundo turnieju. 
• Grają m. in . Gowlikc.wski 1 To~now· 

Bokseny .iesygnowanl J'Uż I ski m.' Śl iwa z c ;ej kq, Gniot z t•foka<-
• • , czykrem, A1łomowskl z Błonczolc.iem, 

do kadry narodowe.i znaJdUJą Kwilecki z w ;tkowskim. 

O lyluł mh1trza Polski 

Na torie łuilowym Budowlanych w Wars:r:owle odbyło się w niedzielę 
piąta ra:grywka indywidualnych mlstr zostw Polski na iuilu. Mistrzem Pol• 

ski :r:ostoł Paukard. 
· NA ZDJĘCIU: fragment jedriogo z biegów, 

Lekkoatleci Ogniwa 
·opiekują się młodzieżą szkolną 

Sekcjo lelckootletyczno TKS Og niwo · 
w Łodzi organizuje N d niu 23 pożd zie r• 
nika br. no boisku własnym w parku 
Ludowym, o godzin l• 14 zawody lek• 
koatle.tyczne dla iiWoich szkół pod· 
opiectnych. Zawody tol<le od~ać s ię 
będą dwa razy do roku wi osną I jesie· 
nią w konkurencji chłopc:ów I dziew· 
czqt. 

W katde) lcankurencjl bttd'lle sta rto· 
Nać po 4 chłopców I 3 dziewczęta z 
l{atdej stkoły. 

Celem zawodów test popularyzocJa 
lekkoatletyki w st:Cotoch podopiecz· 
riych, rdobycie nor.-n do SPO I norm 
klasyfikacyjnych. 

Dla na jlepsze! ukoty ufundowano 
cennc:i nagrodo Prt-!:::hcdnią w postaci 
statuetki b iegoc1a 1 brqzu oraz prze· 
widziano nagrody w sp rzecie sporto· 
wym dlo daluych szkól I nagrody aroz 
dyplomy za jCJk noilepne wyn iki lnd'I· 
Nidualne. 

Kierownikiem łmp f"Z'ł będzie trener 
Pawłowsk i t [OWodniC)i I sekcji lekko· 
ot l~'yczneł Oolliiwo . 

W 1awodoch weimq udiioł uc1enni· 
ce i uaznio\'vie n-:ist~pujących szkól : 
I G imnazj um I Liceum im. Kopern ika, 

II Gimnorjum 1 Liceum Im. Norutowi· 
cz: o, XI G im nazju m i Liceum, V{ G im· 
nm:ju m i Liceum, II Po ri s twowej S1ko· 
ly Ped agog ;cmej I XVfll TPD. 

Łodzianie 
na I Ogólnopolskich 

lerzyskach Sportowych 
Akademii Medycznych 
W Krokowie odbyły s ię niedawno 

l Ogólnopolslcle Igrzysko Sportowe 
AM przy udzia le 400 zowodnlk6w I zo• 
wodnic:zelc z 10 uczelni. 

W ciągu 4 dni trwały rozgrywki w 
groch spor1owych (w siatkówce i koszy· 
k6wce), el iminacje w pływan i u I lę,łc k o· 
a tletyce. Po 4 dniach wyłoniono mi· 
st rz6w I Ogólnopolskich Igrzysk Spor· 
towych AM. 

Z raidu mntorowego LPŹ· 
O wy sok!m potiom1e poszcteg61nych 

dyscyplin Iod ecydow".lł •1dziot członków 
ka dry narodowej, o m. tn. Miln ikiel, 
Du ń ~ ki e j, Lewandowskiego, Czojkow· 
ski ego, Adamskieg o. 

W n ied? i e lę odbył s i ę ogó1nopol5kl 
un il·1ersolny rc id motoroVr')' o puchar 
p rze:::hodni ZL LPŻ , punk toWOl)Y no li· 
cencj ę II R. 

Na starci e stont:fo ogółem 32 to· 

Kurs dla są~ziów 
lekkoatletyc i nyc h 

Se-kc: jo lekkootl e t,•czn a . tód:k i ~g~ Ko-­
m~ ~etu Ku ltury FizycinCJ orgonizuie w 
dn iach od e do 20 li stopada br. kurs 
dla ko ndyd a iów d lo sęd ziów lekkoctle· 
tycznych . Zg!.:isrenia należy k lerować 
do sekcji lekkoatle tyczne j lKK~, plo.c 
Komuny Paryskiej nr 5, do dnia 1 h· 
stopado br. 

Wymagany wlek !<cmdy~at.a - mini· 
rnum u kończony 19 rok zyc1a. 

wodni ków, repre?entuj qcych zriesre nio 
Budowla nych (\'v'orszo wo}, Budowla· 
nych (Łód ź), Wtókn1orio (lódi ), LPl 
(Łódź), LPŻ (Zielona G ó ro). Ogn iwo 
(todż). 

W klasie 125 ccm zwyciężył Wacław 
Jobloilski - (Budowlon l - lód :ż ) . 

W klosie 250 ccm - Wlodz.imierz Su· 
miriski - (Ogniwo - Łódź). 

W lclosie powyżej 250 ccm Mieczr 
staw Kowalczyk - (Bud owlani - lódż). 
Zespołowo :r:wyclę ~ yło Ogniwo 

Łódź, zdobywojqc na wtosność puchar 
• przethodni Za rrqdu Łódzk iego ligi 
Przyiodół żołnierta . 

Mimo złych wonmków otmosferyc1· 
nych i trudnej trasy, roid stał na wy· 
so1<.i_m poziom ie, czego dowod em jest, 
że tylko 15 p ro::. zawodn ików otrzyma· 
to punkty karne za jazdę ok rężną . 

W p róboch tech ni czno-wojskowych 
najlepszym zawodnikiem oka toł s i ę 
Kostusiok - LPŻ Zielona G6ro , o 
wśród kobiet Stanisława Pawlak -
LP:t tódź. 

W (grzysko ch wzleło równie} udz i ał 

40 za wod ni ków t Al\1 1 Łod z i , uiysku­
ją::: nostępujq ce -.·1yi1ki : koszykarze za· 
ję li I miejsce , s ia tkarze Il rnie jsce. 
W ko nk.ure ncjo c h le ~ieootletycinych Tu­
lec lci Zb. zdo był I miejsce w b iegu no 
\10 m p. pł. w czasie 16,2 sek. -oroz 
I miejsc e w torze przeszkod w cz.osie 
50,2 iek. 

W pływan i u nasz reprezentant Fa· 
b ianowski zo jqł I m1e j sce na dysto~­
sie 100 m st. g rtbiatowym w czasie 
1.25,4, o Cierp i ko~ ko M. - lll mie;. 
se• no SO m st. m'ltylkowym. Sztafeta 
I. obieca - 360 m lt. zmiennym tojQ 
ło [ł miejsce. 

W ogólne j punktacji po 4 dnia ch zo· 
.vodOw zwyciężył u ::s pól Wo rsrn""'f 
o n:ed Poznaniem, Gcions ki em . Szczeci· 
nem , Krakowem I t 'Jdzią . Zopoczątko· 
wone w tym roku lg tz.ysko o puchar 

I 
przechod ni Minis\ro Zdrowia przyczv· 
ni ą s ię n iewątpl iwi e do podniesie nie 
pozio mu wychowania ftty:tnego I spor· 
tu ·w AM, 

GŁOS ROBOTNICZY 

1QO zł kary za wvskakiwanie z tramwaiu -
Łodzianie muszą się nauczyć 

przestrzegania przepisów ruchu ulicznego 
Co? 100 złotych kary za wyskakiwanie z tramwaju? 

Ależ, obywatelu milicjancie, · za takie głupstwo? - Mło­
dzieniec w szarej jesionce, który przed chwilą wysko­
czył z tramwaju przy ul. Przejazd, jest wyraźnie obu­
rzony. Nie pomagają jednak tłumaczenia i rad nierad 
musi zapłacić karę. 

nym, dobrze zrozumianym 
interesie przestrzegali prze­
pisów ruchu ulicznego, prze­
chodzili jezdnie tylko na 
skrzyżowaniach ulic i nie 
wyskakiwali z tramwajów. 
Również rodzice powinni 
zwrócić baczniejs:rą uwagę 
na dzieci i młodzież szkolną, 
która c:zęs to niesfornie za­
chowuje się na ulicach. 

BIE. 

W ostatnich dniach władze jąc z tramwaju, pośliznął 
MO podniosły wysokość kar się i koła przyczepki obcięły 
nakładanych na niesfornych mu prawą rękę. Poważne ·ó­
przechodniów, nie przestrze- brażenia ciała odniósł Józef 
gających przepisów ruchu u- Walczykiewicz, zam. przy ul. 
licznego. Posypały się man- Gęsiej 5, który wyskakując 
daty za wskakiwanie i wy- przewrócił się na bruk. 
s~akiwanie z tramwajów, za Okazuje się, że z nauki cho- / 
nieprawidłowe przechodze- dzenia, prowadzonej przez e Ur ndza1· na nrzyby 
nie jezdni itp. pracowników Wydz. Komu- 6 

Wielu z Was, Czytelnicy, nikacji Prezydium RN i • Dz1'cz'yzna 
podobnie jak ów obywatel w przez władze MO, mieszkań- · 
szarej jesionce oburza się i cy Łocb;i nie wyciągnęli wła- 1 

h 
zapytuje: - Dlaczego aż 100 ściwych wniosków. W dal- W sk epac 
złotych za takie głupstwo? szym ciągu pasażerowie 
Otóż to „głupstwo" - wska- MPK wieszają się na stop- 1' restaurac1'ach 
kiwanie i wyskakiwanie z niach wagonów, wchodzą 
tramwa]ów - kilku ·łodzian przednim pomostem, wyska-
prz ł · ł k 1 t „Grv;rbobrainle" w woje· YP ac1 o a ee wem, a na- kui'ą w czasie 3·azdy. Władze 

t · · O kł d wódimwie ł~im w ob~ym we zyc1em. to przy a y MO, nakłada]· ąc wysokie kary · sewnie dopi.sało. Panstwowa 
zaczerpnięte z kroniki mili- pieniężne na niesfornych pa- Centrala Produktów Nie-
cyjnej z oątatnich dni: sażerów, chcą ich. nauczyć drzewnych „Las" zebrała o 

W ub. tygodniu student przestrzegania obowiązują- okol.o 30 proc. wię-ce} grzybów 
Akademii Medycznej, 21-let- cych przepisów. Tymczasem niż w roku ubie~. W 
ni Ryszard Florczak usiło- zdarzają się fakty, że prze- l'JWią,z;ku z tym duże ilości 

ł k · d · tk"" • świeżych maślaków i gąseik wa ws oczyc o „szos i chodnie na grzecznie zwro-
1 k Sk ł t k dos~arozone =~taną do sikle-

na u. Nowot i. oczy a coną im przez milicjantów pów li. z.a!kladów żywienia 
niefortunnie, że dostał się uwagę, odnoszą się do· nich zbiorowego. Na rynku ukażą 
pod koła przyczepki i poniósł arogancko, wszczynają kłót- ~ię także ~uszone i marynowa· 
śmierć na miejscu. Zygmunt nie. Tak właśnie postępowa- ne borowiki. 
Abel, zamieszli;_ały przy ul. li ob. ob. Wiesław Szewczyk, 
Marynarskiej 28, wyskaku- zam. ul. Zachodnia 77, Eu- Lasy naszego województwa 

d0&tan:ey!y .pcmadto w roku 
------------- / geniusz Krukowski, ·zam. bieżącym znaczne ilości owo­
___ ,___ _ Przemysłowa 8, Alfred Sku- c&w leśnych, ja!lc: jag-Ody, 

I , czewski, zam. ul. Wojska owoc d7likiej róży, tarniny, 
Kronika 1 Polskiegd, blok 5, którzy które po zaspokojeniu za.po· I 

parły~na 
Dlielnica Sr4dmlejska: dziś, 

20 bm., o godz. 16, odbędzie 
1 ię norodo 3ek retorzy podsta­
wowych i oddziało'łl)'ch orga-

1 nie dość, że jechali na stop- trzebowa.nia wewnętrznego, 
niach · tramwaju, ale po eksportowane będą za granicę. 

I zwróceniu im uwagi przez Na koniec m'la wiadomość 
funkcjonariusza MO wywo- dla smakoS'lów dziczy:imy. 
lali a~anturę' przy zbi~gu ul. Państwowa Centrala „La·s" 

posiada spore ilo&ci ubitych 
~ nizacj i partyjnych grupy B. 

, * * * 
I Staiina i Kilińskiego. saren, dzików i jeleni. ,Mięso 

Apelujemy więc do mie~z- I z nioh z,najdz,ie się w łódzkich 
kańców Łodzi, aby we włas- siklepach i re~tauracjach. 

I 
Dlielnica Polesie: dziś, 20 l 

bm., o godz. 14, w salt tód1-
kirj WytwOrni Popiero.sów, ~ 
prty ul. Kopem~ka 68, odb1t· j 

I 

dil• •i ę narada wnyst:kich •e· 
1
1 Komu .k 

krelorzy podstowowycn argon;. n1 aty 
: r~~~. i:a:inyc: • t:•nu KD· i Łódzkiego Ołrodka Szkolenia Partylnego 
l Wydział Propogandy KD Po· I 
I; IHie zowiodamio, ie dnia 22 lódzkl OSrodelc. Stkolenio Partyjnego go" odbttcfzle sht w piqtek, dnia 22 

bm., o godz. 15, w Joli '1.w. zowlodomio, ie :seminarium dla I rolcu bm., o god1. 17, w sali Łódzkiego 
low, Prot, Goitp. Komunoln • j, 
przy ul. W6lezońJ1k lej 5, odbę· hlstorli KPZR: grupo 3 odbędzie .1i41 Ośrodłra, ul. Traugutta 1. 

d:r: ie 1i~ ogólfloch:ielnicowa na· ' : ... d rt iu 22 bm„ dlo grupy .5 - 20 bm. 
redo ogltotorów. 

Temat ncuody: ,1 RolC1 rod 
n.orod~eh I zadan ia agito· 
tor6w biorqeych udział w ~ 
kqmponlł wyborc11j°. No na· I 
radę pronenł 1q róvmi ei 1•· 

' kretart• poci5towowyc:h orgonl· 
f tacji partyjoyc:h. Po narodzie 
ł bogata część ertystyczfla, I 

• • >f< >f< I 
I 

' D>l.tnico Wkh-: Jut•o, ~1 1 
I bm., o godr , 16, w so li kon• 

ferencyj nej KO, ul. Szpitalna ~ 
5-7, odb~d1ie 11- ńorado dr ~ 
rektorów lub kierowników zo· ~ 
kładów oraz przewodnlc:1ących 
rad zaklodowych. Ił 

* * * I 

I 
I 

Dla słuchoez:y Ir roku hi.storil KPZR 
grupa 1 - aJ bm., dla gnspy 2 - 21 

bm. Wuy1tkie 1.ajęcla rozpoctynajq 

1\ę o godz. 17, w lokalu lóddc.iego 

Ołfodka, u\, Traugutte. \, Stuchac~t. 

kt6rty nle byli na pie1w11ym wvkładrle, 

proszeni SC\ o tgłos1enle sitt do t6d1„ 
kie-go Ośrodka dla ustolenia grupy. 

* 
tód<kl Ośrodek Sikolenia Partyjnego 

zawiadamia •łuchoCiy samoksztołcen i o 

kierunkowego I J II roku historii poi· 

&kiego rucliu robotn iczego, ie wyklad 

i d !o słuchaczy II roku na temat: „Wal· 

1 Wybxa S.akoła l!konomlc:r:na: I 1

1 

ko mos procujących pod kierownichvem 

w ouli mniejnej, odbędtie się KPP o włodz'I! klasy robotniczej (1918-

W rwiqzku r tym prosimy .o %głone· 

nle •i• do Łódzkiego Oirod~o w 
godz. od 8 do 16 pa odb;6r abona­

mentów ner wykłody. 

„ * * 
. lódz\cl Oirodek Szkolenia PartyJnego 

l:owlodomio propagandri1tów l Jłu· 
chac.ty nkolenia ZMP. ie dnia 21 bm., 
godz. 17, w lokalu l6d:z:kiego Ośrodka 
Sz:kolenio Pcntyjnego, ul. Traugutta 1, 
odbędzie •itt odcz:yt na temat: „Rola 
rewolucyjnych tradycji w kutałtowaniu 
postawy morolno·p!)l ityc:inej m~odz:i~ 
ży". Odcr{t wygłosi tow. Jażdtyński. 
Obecność w.sz:ystkicfl propogandzl· 

stów ZMP abowiqz:ic:C;wa. 

* * * 
Ośrod&k Szkolenia Partyjnego w 

t.c:>dzi zowindamia kierowników sto· 
ł·,·ch seminariów powiatowych, ie w 

20 paźd:dernika 1954 r. (nr 24~ 

· Z wyst~wy prac młodych techników 

Na wystawie w MDK m. in. znajdują sti;, modele dźwtgów 
portowych, wykonane przez młodzież zrzeszoną w ga­

binetach technicznych. 

Szkoła Przysposobienia Zawodowego 
nr 40 w Łodzi 

otrzymała sztandar •tzeełłetktł 
W dniu wczorajszym odbyła 

się uroczystość wręczenia 

sztandaru przechodniego Za­
rządu Głównego Związku Mlo­
dzieży Polskiej i Centralnego 

c[ 46 uczennic nowoprzyjętych 
do ZMP otrzymało legitymacje 
członkowskie. Zasłużyły na to 
swoimi osiągnięciami w nauce 
i pracy. -

Urzędu Szkolenia Zawodowe- 1-------------­
go - Szkole Przysposobienia 
Zawodowegn nr 40 w Łodzi za 
uzyskanie I miejsca w ogólno­
krajowym współzawodnictwie 

między szkolami przysposobie­
nia zawodowego. 

Na tę niecodzienną uroczys­
tość przybyli m. In.: . prezes 
Centralnego Urzędu Szkolenia 
Zawodowego - tow. Zarzycki, 
przedstawiciel Zarządu Głów­
nego ZMP - tow. Kubicki, o­
raz przedstawiciel KŁ PZPR 
- tow. Urbaniak. 

Absolwentki SPZ nr 40 w 
najbliższych dniach rozpoczną 
pracę w Zambrowskich Zakła­
dach Przemysłu Bawełniane­
go. Dyrektor tych zakładów, 
tow. Zasadziński, z radością 
witał uczennice najlepszej 
szkoty przysposobienia zawo­
dowego w Polsce - przyszłe 
prządki kombinatu w Zambro­
wie. 

Po serdecznym przemówie­
niu tow. Zarzycki, prezes 
CUZS, wręczył przodującym 

uczennicom sztandar przecho-. 
I dni. 

W dalszej części uroczystoś-

·Ważne lłla aktywu · 
kulturalno-oświat1łwe10 
Dzl.ś, 20 bm., o · ~. 18, w 

WDK przy ul. Traugutta 1&. 
tow. Strzemecki z ZG TPP-R 
wYgłośl odczyt pt. .~ 
świetlicowa w ZSRR". 

Na odczyt powinni przybył 
a.ktywiści kulturalno-ośwla.to4 
wł naszego miasta, 

Łódź 
w planowef _ 

. gospodarce 
D7J!ś, 20 bm., o godz. Hl, • 

sali odczytowej MDK, Towa· 
rzystwo Wiedzy Powsrteclmef 
organi'.lluje odczyt pt. „Łódź ~ 
pla!llowej gospodarce", 

Odczyt mówiący o pe~k• 
tyWach r!ll'woju wielkiej Ło~ 
dzi wygłosi d;r Ludwik Stra• 
SrZe1;vi cz. 

"Brudy i ńieporządki 
wystraszają klfent6w 

z hal . targowych 

l jutro, tj. 21 bm., o godz. 16.30, ! 
zebrania podstawowej organi• - ! 19'.3 r.)" odbędzi~ się dziś, 20 bm., dl~ 
zacji partyjn~j. I słuchaczy I ro~u wykład no tem~t: 

.._,,......,..,„,..., ........ ,~.._..,. „Postępowe tradycje narodu polskie„ 

dniach 30 i 31 pai:dt1ernika 1954 roku 
w tutejszym Ośrodku odbędzie się se· 
minorium d!a wszystkich stopni szko· 
lenia partyjnego, tj. kurs6w podsta­
wowych, szkół polityanych I I 11 roku, 
kół studiowania h istorii rue.hu robotni· 
c:iego I i II roku. 

Wystarczy, że ktoś ra:r: od- tym, oo się dzieje w halach 
wiedzi jedną z łódiz.kieh hąl targowych, zatrosz-czyć ·się o 
targowych, a 1uz ma wyroboio- ich właściwe zaopatrzenie, a 
ne o nich zdanie. Stoiska w p~·zede ws.zystkin1 0 zaprowa• 
halach targowy(:h są slabo dzenie w nich ładu i porząd• 
zao·pa.t.rzone w towa.ry, z każ- ku. 

I 
dego kąla _wyglądaj ą brudy i _ 
nieporządki. NMU'Wll i!oię py· 

. tainie: czy hale targowe są RADIO 
Lfsta ofiarodawc6w nag16d 

aa k01k1rs pt.: „Co wiłsz 1 ~raju Rad ?'' 
:Ml) tódzke Hurtownia Kos„etycina, :162) tódzkle Zakłady l'aplornlu•, 

S63J Robotnicia Sp6łdt1elnia 11Ciyn° w Radomsku, '6') Zdunskowolskl•. lG· 
ktad'f Prz:emysłu Terenowego, 365) Centrala Handlowa Puemy1łu Sko~.,.. 
nego - Zanqd l'rzedsi,b., 366) Wytwórnia Sprzętu Sportowego, 367} ladz· 
kie Zokłaóy Obuwia Gumowego, 368) Terenowe Koło Spo!1.~1we Z~ Wł~k· 
niarz, 369) ttobotniCla Spółdzielnia Pr~cy „Nasza Pn.ysił~sc - Ptotrkow, 
370) Stowanyszenie Architektów Polskich, 371) Tarnowskie Zakłady Pn•· 
my1łu GałanMtryjnego w Tarnowie, 372) Spóldtielnia Pnemysłu Ludowego 
i Artystycinego uRekodileło Artystyc:r:ne", 373) PSS w Kotu11kach, 374) P~·­
bianicka fabryka Nanłdzi w Pabianicach, 375) lódzki Zaklad Der,nfekc1I, 
De:r:yn1ekcjl i D•ratyzacji, 376) Spóldtiełnla Pracr im. Dymitrowa, 377) Ce~· 
tralny Zanqd Pnemvsłu Filcowego, ?7S)_ S~ótd1ielnio Pra~y im. !, MaJa 
w Tomanowi•, 379) Usługowo Spolduelma Pracy. „Un1~ersum , 380) 
Miejskie Pn:edtlfllbiorstw• Remontowo-Budowlane w P1otrkow1e. 

TEATRY 
NOWV (Więel<ow•kiD!I• 15) - godz. 

19 - „Latarnia". 
POWSZECHNY !Obr. Stolingradu ·21) 

- godz. 15.30 - „Dom na Twardej", 
godz. 19 - „Poskromienie dośnicy". 

IM. ST. lAltl.CZA (St. Jaracza 27) -
godz. 19 - „Skqpiec" 

SATYRYKOW (Traugutto 1) - godz. 
19.15 - „Na swojskQ nudę". 

MUZYCZNY (P;otrkowska 243) -godz. 
19.15 - „Madame Pompadour". · 

J.RLEKIN (Piotrkowska 1~2) - godz. 17 
- „Skoczek·Tocrek". 

FILHARMONIJ. (Narutowicza 20) -
godz. 19.30 Koncert chóru młodtieio· 
wego „Kreutchor'' - NRD, Drezno. 

MUZEA 
PRZYRODNICZE (park Sionk;owicza) 

godz. od 10 do 17. 

SZTUKI (Wieckowskiego 36) - w godz. 
od 9 do 15. 

ARCHEOLOGICZNI I ETNOGRAFICZ· 
NE (plac Wolności 14) - w godz. od 
10 do 18. 

PUNKT WVSTl.WOWY CIWA (Piotr· 
kawsko 102) - wystawa krojobroz6w 
J fr~_efo Skrobii\sk l iripo - czyn na od 
godz. 10 do 13 ; ocl 15 do 18. 

KINA 
BAŁTYK (Narutowicza 20) - ,,Niedole· 

ko Waruowy" - god:r. 16, 18, 20. 
GDYNIA {Pr:r:ejozd 2) - Program fil · 

mó-.w do~umentalnvch I kulturalno· 
o.światowych: „Pionier.skie lcto" -
godz:. 18, 19, 20. Program dla no j· 
miodnych: 1 ,Męiny Po~!~, „Kto 
pierwszy", 0 lot no Księżyc" - godz. 
16, 17. 

MlODA GWARDII. (Zielona 2) - „Ta · 
jemnica linii okrętowej" - godz.. 16. 
18, 20. 

MUZA (Pabian icka 173) - „Dygnitarz 
no tratwie" - godz. 18, 20. 

PIONIER (FroncisrkuRsko 31) - „No 
dworze księcia Torki" - god1. 17, 19. 

POLONII. (P;oi.kawska 67) - „Nieda­
leka Warszowył• - godz. 16, 18, 20, 

PRZEDWIO$NIE (ZeromsklD!IO 76) -
„Preludium Jłowyj' - godt. li, 20. 

1 MAJA (Kil l ń>kiogo 178) - .Parwa· 
n ł e" - godr. 17, 19, 

REKORD (Rzgowska 2) - „Bobla0 
-

godz. 18, 20. „ 
ROMA (Rzgaw$ka 84) - „Skanderbeg 

; - godz. 18, 20. 
SOJUSZ (Nowe Złotno) - „Milrfa Ko· 

kor" - god1. 18 . .lQ. 
TATRY (Sienkiewicto 40) - 11Baryłeez· 

ka" - godz. 16, 18, 20. 
$WIT (Bałucki RyneK.) - „Tosca" 

godz. 18, 20. 
WOLNO$C (Przybyszewsk;ego 16) 

„Hamlet'' - godz. 14, 17, 20. 
WtOKNIARZ (Próchnika 16) - „Wcza­

s.,. z Aniołem" - godz. 16, 18, 20. 
\\'ISlA (Przejazd 1) - „Awanturo O 

dz iecko'' - godz. 16, 18, 20. 
ZACHĘTA (Zg;erskt 26) - „Zagubione 

dzicciń.stwo" - godz.. 18, 20. 
OWORCOWE (Dwa n ec Kaliski) 

„Wszyscy chceriiy widt.ieć", .1Czora· 
dz:ie jskle laboratori um", „R1eko Ko· 
nio''. „Nauko I techniko 17·50" -
godz. 16, 17, 18, 19, 20, 21, 22. 

Dyżury aptek 
D1isiejs:r:ej nocy dyiurujq nastt:pujQce 

apteki: Pa bianicka 5o , Piotrkows ka 127, 
Prtejozd 59, Zielona 28, \\(schodn ia 54, 
Limonowskie9-0 37, c l. Kościustki -48. 

DYZURY SZPITALI : 

D'lliur potołnic10-ginekologlctny: od 
godt. 8 do 20 dyi:uruje Szpital im. M. 
Curl e -SkłodOwfkiej - u l. Curie·SkłodO'N· 
sldej 1'5. Od godI. 20 do 8 ~z~ito ! im. 
dr Mo~urowiczo - ul. Krzem1en1ecko .5. 
ChiŃrglo: dyiuruje Sz:p iłol Im. dr L. 

Rydygiera - ul . Sterlingo 1-3. 
lnt«rna: d )' żuruje Szpital im, dr A. 

Oluzińsk i ego - ul. Zakątna «. 

Ważne telefony 
Stroi Poiarno - I 
Pogotowie Ratunkowe - 25ł·U 
Miejska Komenda MO - 253-60 
Miejski Ośrodek lnłorma,ji - t59·t5. 

Tematykę I bibliogrołltt 
do Wydz. Prop. KP I KM 
których no1ety n lezw1octnie 
cić po tc:h odbi6r. 

pru1słone 
PZP~. do 
slt!ł zwr9· 

1 bez.pań&kimi, pozba~vionymi 
SllODA, 20 PA!DZIEltNIKA 1'54 11.j opiekli placówkami handlowY­

mi, o które się n ikt nie trooz;· 
czy, za które n~ nie odpo· 
wiada? 

FALA 230,1 m 

Wll.DOMOSCI: 9.09, 6.00, 7.00, 7.ł01 
12.M, Ił.OO, 18'.U, 21.30, 23.55. 
11.55 Ct.wilo m~zykl. 12.10 Melodie lu• 
dowe różnych narodów. 12 . .4.5 Audycja 
dlo wsi. 13.00 Informacje dnlo. 13.10 
„Sprc5wy dnio powszadniego" - odc. 
1 opow. 13.30 Audycja szkolna dla 
klos lieeolnych . 14.05 Informacje; 
14.09 Komunikat o stenie wód, 14.10 
Audyc/o nkolna dla klas IV, 14.30 
Fra ncuskie pieśni ludowe. t14.45 Utwo„ 
ry w iolonez:elowe. 15.20 Piosenki ra„ 
dzieckie. 15.50 Audycja aktualna. 16.00 
Muzyko symfoniczna. 16.30 Muryke1 
rozrywkowo. 17.00 „z iycia Zwiqz:ktS 

Jutro zebranie 
aktywu Flł 

Dzielnicy Pol esie 

Np. w hali targowej :MHD 
przy ul. Piotrkowskiej 317 
stoisk.a za-0p·a•t=e s.ą baz-dzo 
ubogo w towary. Ich wygląd 
zewPęllnzny pozostawia miele 
do życzenia. Po środku hal -
jakiś dziwny zbiaroik - wy­
pel:niony Jeiń papierami, o­
gryzkami owoców itp. W do­
da·tku w powietrzu unosi się 
tam nieprzyjemny, cucbnący 

zaduch . Nielepiej, jeśli chodzi 
o porządki , jest w ha-U tał·go­
wej ZSS przy plaou Bai:lickie-

Ro dzieckiego". 17.30 „Muzyczny 
Punkt U$ługowy", 17.45 „Z mi.r 
krofone-m przez miasto i wiei". 17.5, 
Chwilcr muzyki. 18.00 „Jc:rk na dłoni"• 
18.10 Omówienie progromu f chwilo 
mu1yki. 11.20 „Arcydziela muzyki for· 
ttrpianowej", 16.50 „Cr.v budynki mo<1 

.Dzielnicowy KomHet Frontu Norodo· 
wego Polesie zawladom io, że jutro, 
21 bm., o godz. 18, v. świt.tHcy Zakla· 
dów im. Więckowskiego, przy ul. Wól· 
czarlskiej 50, odbędzi e 1 i ę roznerrone 
plenum, no któr• winni przybyć ałon· 
kowie Komitetu Dzielnicowego FN, 
prr.ewodnlczqcy terenowych komitetów 
Frontu Norc.dowego, seluetone i kie• 
rownicv polltyc1nl cno:z: radni Dziełni· 
coweJ Rody Narodowej lódi·Palesie, 
pn:ewodn lezący komite-tów , blokowych I 
oktyw komitetów blokowych. Obecność 
obowiq»ikowa. 

go. gą ulegać lnf•kcll" - pogadanko; 
• 19.00 Muzyka I oktuo\noicl. 19.25 1'u• 

ZaT6wno Wydll;lał Ha0ndlu \ dycia o ksi ążce. 19.45 Koncert estra• 
Prezydium Rady Nairodo.\vej, dowy. 20.~o Reportaż litero~!. 21.00 
jak li_ dyrr-ekoje handlOW win· Muiyka \aneC?no. 21:45 Woadomoścl 

. . . · . e . sportowe. 22.00 Monta1 opery „Ooq 
I ny bhzei zamteresować się Fasquale", 

Zarz,d 8p6łdzłelnJ Praey „ETYKIETA„ u.­
wLadamia, że t dniem 15. X. br. plon teebnlcz­
ny Sp-n1 pn;enleslon:r sostal :r: ulicy Piotr· 
kowskiej 157 do biura na ul. Piotrkowski\ 80 
(Sienkiewicza 25, lll podwórze) tel 110-09. 

2149-K 

Pracownicy ~oszukiwani 
? ·maszyolst6w parowych lub l turblnowero 
zatrudni natychmiast Zakład Usłua Specjal• 
nycb przy ZPB im. J, Stalina w Lodzi. Re­
flektujemy jedynie na sily wysoko kwalitiko· 
wane posiada j ące świadectwa. Zgłoszenia 
przyjmuje Dział Personalny, ul. Targowa 65. 

2154-K 

ł lakierników wykwalifikowanych I har· 
townlka. poszukują ł:.ódzkie Zakłady Kino­
technłcz11e w Łodzi przy ul. Nowotki nr U. 
Zgłoszenia przyjmuje Dział Kadr od godziny 
7.30 do godziny 15.30. 2170-K 

Plastyka ze majomością kreśleń I kroju, kroj­
czego o wysokich kwalifikacjach, kra.wca· 
modelarza, kreślarza kroju. palaczy, stolarzy. 
5trażników przemysłowych i strażników prze· 
ciwpożarowych przyjmą od zaraz ł:.ódzkie za. 

,kłady Przemyslu Odzieżowego Im. M. For· 
nalskiej w Łodzi. ul. Sterlinga 26. Zgłosze­
nia przyjmuje Dział Personalny od godz. 8.15 
do 16.15. 2174-K 

PIOTBKOWSKIE ZAKŁADY 

PRZEMYSł,tJ BAWEŁNIANEGO 

IM. M. NOWOTKI 

w Piotrkowie Tryb,, ul. Sulejowska łS 

przypominają, że stosownie do uchwały 

Rady Państwa i Rady Ministrów z dni.a 
14. 12. 1950 r. wszelkie zatalenla i odwo­
łania załatwi.a dyrektor lub jego zastępca 
w peniedziałki od godz. 14 do 16. Jeśli w 
poniedzialek przypada dzień wolny od 
pracy, dniem przyjęć jest najbliższy dzień 
powszedni tygodnia. 2148-'K 

ZAK.LADl' SZKLARSKIE „~RA" 
w Piotrkowie Tryb„ ul. Topolowa t. 

przypomlnaj11, te stosownie do 

Rady Paóstwa I Rady Ministrów 

uchwały 

z dnia 

Ił. 12. 1950 r. wszelkie zaźalenla I odwo­

ianla załatwia dyrektor lub jego zastępca 

w środy od godz. 12 do 14. Jeśli w środę 

przypada 'dziel'! ~olny 

przyfę~ 1est najbliższy 

tygodnia, 

od pracy, dniem 

dzień powszedni 

2131-K 

10 ta r ... t 1 cent oto ł*lef 293.00 (łqCf'1 re wszystkimi :Szlołom11 reda\cto' noet. 216~H, tekteton odpow. ł19-03, dtlol party1nv ii16·191 dzfeł fc'oresoo„dent6w, ft1t6w ' lnterwe"e1ł 1'19·42. dtlol mlej1k1 260 ·42. dtlał ekOoł 
ledo ute tcoletllllft. Redaktor noczetny ,pny)rnuf• codzienni• w godt1 121-14, sekfełorz. odpo1Nledtlolny "' ,odi. Plo~rkowłko :;.' tet 11rt ·~ I 114..>!S. W1dowca1 RSW „P rało'', Adres redakcji1 lócłi, Plołrll.owsko 96, 11 ol„tto Druk. RSW „Proso„. Zwi;,'cl \7, Wit ZD6..U. P~f1& clry,I.. aO:l. IO ~ Prenumerote al!•~ wtnosto~;-2~'23; ~ 
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